
<vW osiągnęli 
i czego sobie życzymy

Przed mikrofonem Polskie 
go Radia w dniu 1.1. 1947 r. 
Premier Rzędu Jedności Na.~ 
rodowej ob. Osóbka Morawski 
wygłosił następujące przemó. 
wienie

szanowni obywatele.
K!edy robimy rlan pracy ł : no­

wy okres i składamy sobie nowo­
roczne życzenia, winniśmy nabrać 
otuchy z ósłątjnięć dotychczaso­
wych/ których aaamy w roku ubie-

■ -Jym nie mało, a do — tórjch w 
szczególności należą

1) duży sukces w zaludnieniu i 
i.sgospodarowaniu Ziem Odzyska­
nych

2) utrzymanie wartości złoteeo I 
zrównoważenie budżetu za 1946 r.

3) duże osiągnięcia w produkcji 
przemysłowej.

4| przełamanie zasadniczych trud 
aośct transportowych i wspaniałe 
osiągnięcia polskiego kolejarza,

5) duże, jak na nasze możliwoś­
ci, osiągnięcia w odbudowie War­
szawy. portów i w oeóte.

6) stopniowo rozwijająca się wy 
miana handlowa z innymi krajami.

7) duże osiągnięcia d* szkolnict­
wie. zwłaszcza średnim i wyższym.

8) usprawnienie i renlownosć 
poczty, telegrafu i telefonów,

9) poważna odbudowa i rozbudo 
wa służby zdrowia.

10) duży wysiłek w dziedzinie 
opieki społecznej.. zwłaszcza nad 
dziećmi,

11) opracowanie przez CUP trzy 
letniego planu,

12) wyszkolenie licznych kadr 
oficerskich i podoficerskich w od­
rodzonym Wojsku i podniesienie 
poziomu naszego wojska w ogóle,

13) podniesienie prestiżu t zn«- 
czenie nowej Polski na arenie mię 
dzynarodowej I szereg innych.

Życzymy sobie w roku 1047:
Od obcych:
1) Utrwalenia międzynarodowego 

pokoju na zasadach pow^zechueyo 
zaufania 1 szczerej demokracji, 
oraz głębokiej świadomości nłehez 
pleezeństwa niemieckiego i pozosta­
łości międzynarodowego faszyzmu,

2) ostatecznego uregulowania przy 
Jasnych stosunków z bratnimi naro 
darni Czechosłowacji,

3) od państw zamożnych dużych 
1 dla obydwu ątron korzystnych 
kredytów na odbudowę naszego 
kraju,

4) od Wielkiej Brytanii zwrotu 
/naszego zioła i ułatwień dla Pola- > 
■ ł'-t na cnMzraeji, pragnąuych po-

. > - rin kr-.ju.
Otł siebie l d>a siebie samych:
1) zgody I jedności narodowej.
2) zwycięstwa wyborczego demo 

kraefl i w związku z lym uslnhie 
«1a napięcia walk wewnętrznych i 
możliwości naprawienia starych 
wspólnych pretensji,

3) wykonania odnośnej częśei 
trzyletniego planu odbudowy ł do­
brobytu,

4) usprawnienia 1 udoskonalenia 
bezpieczeństwa w kraju,

5) szybkiej odbudowy wsi 1 go­
spodarstw chłopskich,

| 6) duże »o wzrostu dochodu spo­
łecznego i dalszej poprawy mate­
rialnej świata pracy i całego na­
rodu,

7) likwidacji spekulacji I pełne­
go rozwoju zdrowego handlu spół­
dzielczego I prywatnego, rzemiosła 
i wszelkiej innej produkcji pry­
watnej,

8) maksymalnego rozwoju naszaj 
oświaty 1 kultury, ,

•) pełnej opiekł nad dziećmi, 
starcami I podopiecznymi w ogóle.

16) • dalszej I serdecznej opieki 
wszystkich władz l całego społe­
czeństwa nad naszą młodzieżą pra 
rojącą i uczącą się, którą okupacja 
hitlerowska orrabila w okresie 
okupacji z praw do nauki 1 radoś­
ci dzieciństwa

I wiele Innych naszych żywotnych 
I najdroższych pragnień.

Wierzę głęboko, że jednością I 
naszą wolą niezłomną oraz uczci­
wą pracą na pewno wiele z tych i, 
czeń w roku 1947 osiągniemy.
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Utworzenie nowej partii postępowej w Stanach Zjednoczonych
NOWY JORK, (PAP). Po 

dwudniowych naradach w No­
wym Jorku przedstawiciele po­
stępowych organizacji politycz­
nych 21 stanów postanowili 
utworzyć partię polityczną pod 
nazwą „partii postępowej" oby­
wateli Stanów Zjednoczonych. 
Program nowo powstałej partii

nakreślił b. min. handlu Walla- 
ce W przemówieniu poświeco­
nym zagadnieniom wewnętrz­
nym Stanów Zjednoczonych 
Wallace stwierdził, że wolność 
nie jest równoznaczna z odda­
niem kraju w ręce wielkiego ka­
pitału. Nieograniczona działal­
ność wielkiego kapitału prow?

dzi nieuchronni do depresji go. 1 
spodarczej a następnie .do woj­
ny. Jeżeli wiara w pokój ozna­
ce zdradę to jesteśmy zdrajca­
mi, jeżeli wiara w dobrobyt dla 
wszystkich jest komunizmem to 
jesteśmy komunistami. Są lu­
dzie, którzy w swvch postępo­
waniach i poglądach kierują się

Bloku Demekrawnego 12 stycznia 1947 r.
IW dniu 12 stycznia na tere 

nie całej Polski odbędą slę wie 
ce, organizowane 
Demn^ra tyczny, 
przemawiać będą 
ciele wszystkich 
PPS, PPR, SL. SD,

’ miach Odzyskanych również 
! przedstawiciele PSL Nowe Wy 
zwolenie i Stronnictwo Pracy.

! Ogółem zapowiedzianych zo- 
1 stało na ten dzień około 350 
. wieców.
j Akcja podpisowa pod listą 
• wyborczą Bloku Stronnictw De 
; mokratvcznvch i Związków 7a 
i wodowych zatacza na terenie 
; województwa śląsko - dąbrów 
skiego coraz szersze kręgi. Do

przez Blok 
na których 
przedstawi- 

partii Bloku: 
a na Zie- re

tychczas podpisało listę prze­
szło milion obywateli.

Cały kraj iłemimstreie 
sollderneśł z 8’okietn 

Demokratycznym
Z całego kraju napływają

zolucje i oświadczenia z ze­
brań przedwyborczych, stwier­
dzające, że świat pracy i ca­
ły obóz demokratyczny posta­
nowił manifestacyjnie złożyć 
swe głosy na listę Nr. 3, listę 
Bloku Stronnictw Demokra­
tycznych i Związków Zawodo 
wych, demonstrując w ten spo 
sób swoje przywiązanie do ha 
seł, głoszonych przez Blok De­
mokratyczny.

Echa pożytecznej
Inicjatywy

Do Głównego Komitetu Wy­
borczego Bloku Stronnictw De 
mokratyrznych i Związków Za 
wodowych napływają pierw­
sze podziękowania od rodzi­
ców i dzieci za oferowane 
pizez Blok Demokratyczny ze­
szyty, sporządzone z zaoszczę­
dzonego na akcil wyborczej na 
pieru. M. In. Publ. Szkoła Pow­
szechna w Przewozie, pow. Ko 

| źle, pisze: „Składamy gratula­
cje z powodu pożytecznego po 
mysłu rozdania dziecmm 3 mi­
lionów. bezpłatnych zeszytów 
z zaoszczędzonego papieru 
przy propagandzie wyborczej".

tylko nienaw:ścią wobec Zw . 
Radzieckiego. Ludzie ci zagraża­
ją pokojowi światowemu. Wy­
rażając obawę, iż obecny Kon­
gres może powtórzyć błędy 
z przed 20 lat, b. minister stwier­
dził, że zadaniem ludzi o poglą­
dach postępowych jest zapobie­
żenie temu, aby wielki kapitał 
i kongres republikański dopro­
wadziły Stanv Zjednoczone do 
nowej depresji gospodarczej

Dz ennik „New York Times" 
jest zdania, że nowa organL „ęja 
polityczna, na której czele stoją 
dr. Tingdon i znany rzeźbiarz 
Dalson rozwinie się prawdopo­
dobnie w trzecią wielką partię 
polityczną Stanów Zjednoczo­
nych.

Komunikat 
lubek&m Kom.

PPR

i
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Ogólnokrajowy ziazd
Warszawiedemokratyzacji „Wici“ w

W dn. 4 — 5 stycznia odbę­
dzie się w Warszawie Ogólno­
krajowy z<azd demokratyzacji 
„Wici” Ziazd zapowiada się 
imponująco. Przewidywany 
jest udział kilkutysięcznej rze­
szy delegatów. Zapowiedzia­
no przyjazd delegacji poszcze­
gólnych województw w ilości 
no 250 — 300 osób. Celem złaz 
dn bedzie szerokie rozpow­
szechnienie hasła uaktywnie­
nia zorganizowanej młodzieży 
wiejskiej, włączenia jej do u-

I

i
jest ich dążeniem — rozbicie 
Związku lub tworzenie nowej 
organizacji, a jedynie walka

działu w realizacji ogromnych 
■prac w dziedzinie* odbudowy 
kraju, wykonania planu trzy­
letniego, szerzenia postępu na ze stanem obecnym, kiedy, z 
wsi. Zjazd wyhierze ponadto 
formalny komitet demokraty- 
zacji „Wici", który zajmle się 
propagandą nastawienia wicia 
rzy na nowe drogi w myśl ra­
dykalnych tradycji tego ru­
chu.

Działacze, reprezentujący ko 
mitet demokratyzacji „Wici", 
podkreślają z naciskiem, iż nie

winy zarządu głównego „Wi­
ci” zatracają charakter organi­
zacji wychowawczej, a staią 
się przedszkolom partii poli­
tycznej, przyuczającej mło­
dzież wiejską do zaimowania 
stanowiska negatywnego w sto 
8unku do najpilniejszych za­
gadnień społecznych i pań­
stwowych.

Nowy Rok w Belwederze
W dniu 1 stocznia Prezydent 

KRN oh. Bolesław Bierut przyj­
mował w Belwederze życzenia

i noworoczne.
i sali Pomnelańskiej Belwc- i 
deru o godzince 19 rano zgroma­
dzi’! się- liczni przedstawiciele 
partii politycznych, organizacji 
społecznych, *nstvtucji świata 
nauki, duchowieństwa. KCZZ., 
organizacji młodzieżowych, ku- 
plechya itd.

Następnie o godzinie 12.45 
’ Prezydent przyjął życzeń’a od 
i rreneralicji. W im:en;u całego 
i Wojska Polskiego złożył żvcze- 

. . nia w zastępstwie Naczelnego 
CAIR, (SAP). — Liga Arau- Wodza generał Spychalski.
L otrzymała oficjalną notę O godzinie 13 do sali Pom- 
Lrządu brytyjskiego z zawia > npi?ńskłe1 przvbvlt Członkowie 
Bieniem, że k0ftfe*egcja „o. Rządu Jedności Narodowej W

I

I

21 stycznia 
onferencja w sprawie 
i Palestyny

dent życząc ministrom powo­
dzenia w ich trudnej i odpowie­
dzialnej pracy.

O godzinie 13.20 w aaH Pom- 
pejańskiej zebrali się przedsta­
wienie dyplomatyczni państw

ieniem, że kor/ę*snC)a „o- Rządu Jedności Narodowej W 
Uego stołu1 w sprawie Pa- ■ mlen:u ministrów złożvł życzę. 
Ipy odbędzie alę w T^ondy nia, Premier Osóbka-Morawałri, 
fcd* 21 BtycauM. i pg ęjsjet

i 
I
j obcych nkred-rt-owanl przy Pre- 
l zydende KRN. Przemówienie 
wygłosił dziekan Korpusu Dv- 
r! om a tycznego ambasador ZSRR 
W. Z. Lebfedlew. Ambasador 
Łebie#ew mówiąc o minionym 
roku 1946 podkreślił, że był on 
pierwsz^nn rokiem cdbudowY ze 
zniszczeń wojepnych. Państwo 
Polskie osiągnęło w tvm roku 
widoczne postępy w dz:ele roz­
woju gospodarki narodowej i 
dobrobytu całe! ludności. Rząd 
pól-ki zapewnił pomyślny roz­
wój podstawowych e4ezi prze­
mysłu krajowego, kładąc pod- 

| walmy dalszej ^hudowy go- 
apodarki naród, i umacnUlac sta

nowisko Polski, zarówno wm> 
nątrz jak i na zewnątrz. Ży­
czę z całego serca, wspania­
łemu narodowi polskiemu wszy­
stkich. pomyślności “z wwym 
rokiem 1947 — Dowiedział am­
basador T^ebiedięw. Następni 
p. Lebiediow złożył oh. ‘Prezy­
dentowi życzenia ns^biste

W odpowiedzi Prezydent. Bie­
rut wygłosił krótkie przemówię, 
nie dziękuje zebranym i skła- 
dni?e życzenia krajom orzez 
nich merezentowanym. Prezy­
dent Bierut w przemówieniu 
swvm nodkreślil osiągnięcia ro. 
ku 1946 w walce o ugruntowanie 
r»a świeeie pokoju i w odbudo­
wie ze znhęzczeń wojennych.

Po części oRcłrlnel Prezydent • 
KRN podejmowa' ' td>.;kńw ’ 
rządu, prfcćdstawióełi dyniom i 
tycznyohlfe?^ ndicję lamp i■

Zawiadamia się wszyst­
kich sekretarzy Komitetów 
terenowych, sekretarzy kół 
i wszystkich członków par­
tii, że dnia 4. I. 1947 r. odbę­
dą się zamknięte zebrania 
wszystkich kół partyjnych 
miasta Lublina. Obecność 
wszystkich członków na 
swoich kołach bezwzględ­
nie obowiązkowa. Przesuwa 
nie terminów zebrań jest ab 
solutnie niedozwolone wo­
bec czego odwołuje się 
wszelkie inne zebrania par­
tyjne wyznaczone ten 
dzień, w godzinach popołud 
niowych.

Każdy sekretarz koła jest 
zobowiązany do godziny 15 
dnia 3. I. 47 r. podać do od­
powiedniego Kom. Dzielni­
cowego godzinę o której 
4. 1. 47 r. odbędzie się zebra 
nie jego Koła.

Posadek dzienny dla wszy 
stklch kół:

1. Sorawozdanie członków 
Partii z ich pracy po li­
nii Wvborów.

2. Instruktarz wyborczy.
3. Wolne wnioski.
Protokóły zebrań w’nnv 

wpłynąć do Komitetu Miej­
skiego najdalej do dnia 5 b. 
m. do godz. 17-tej.

7.a ścisłe i terminowe wy­
konanie niniejszego postano 
wienia odpowiedzialni są se 
kretarze kół partyjnych i 
każdy członek Partii oddziel 
nie.

Lubelski Komitet PPR

f

Przygotowani? do Kjn*?- 
rendl MosMewsktel

LONDYN, (SAP). W kołach dob­
rze poinformowanych przewidują, 
że podeza, wtorkowe; jeiii gabinetu 
brytyjdcleęo mianowani z «tan^ 
dwa; „dodatkowi zastmcy", którzy 
wraz z takimij zastępcami Francji 
i Stanów Zjędnorzonvch nrzygotni^ 
konferencje moskiewską czterech mi- 

j nistrów, wyznaczoną na marzec. 
• Pierwszym zadaniem tych „speciżl 

zastępców” bedzie zebranie 
wszystkich danych dotyczących i 
szczeń czterech mocarstw do odszko- 1 

‘ 4owań ze strony Niemiec. J
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W. Gomiitkn^lesłauj

Nowy RoK Polski Ludowej
potępieniem przygniatającej 
większości narodu.

My rośniemy i zwyciężamy 
dlatego, gdyż reprezentujemy 
Polskę ludu pracującego,’repre 
zentujemy rozwój i postęp. 
Wróg zaś ginie dlatego, gdyż 
reprezentuje reakcyjno - faszy­
stowskie mary przeszłości, re­
prezentuje epokę historyczną, 
która już minęła i nigdy nie 
powróci.

Pracą i walką usuwamy 
wszystkie przeszkody, które 
bamuia nasz marsz i idziemy 
nanrzód ku łenszej przeszłości. 
Swm^ini iesteśmy teg< że nai 
trudniejsza walka, jaka nas cze 
ka w 1Q47 roku, to walka na 

Wstępujemy w Nowy Rok — 
rok 1947.

W minionym roku 1946 okrze 
pła i wzmocniła się Polska Lu­
dowa. Wyrosła ona pod każ­
dym względem, wyrosła zwła­
szcza politycznie i gospodar­
czo.

W świadomości narodu roz­
winęła się i ugruntowała idea 
tej Polski, której narodziny ob- • 
wieścił światu i historii Mani- 
fest Lipcowy Polskiego Komi­
tetu Wyzwolenia Narodowego 

ma już dzisiaj takiej siły, 
która byłaby w stanie znisz- ( 
czyć tę ideę, T_;----- ' ;; —
świadomości milionów. * ____ IHI

Stopami tych milionów udep , czystość wstąpienia w jej sze- 
tana została nowa droga dzie- I 
jowego rozwoju Polski, droga | 
wskazana i wytyczona, przez 
odrodzoną i zjednoczoną de­
mokrację polską. Z drogi tej 
nie zejdzie już naród na ma­
nowce i bezurozi dokąd chcia 
łaby go sprowadzić . ^kcja.

Zamykamy rok 1946 i wstę­
pujemy w Nowy Rok, jako po­
tężna siła napędowa dalszego 
rozwoju Polski w duchu idea­
łów demokracji ludowej. Przez 
rok ubiegły wyrosły siły wszy­
stkich stronnictw Bloku Demo­
kratycznego. Wśród nich na­
sza partia — Polska Partia Ro­
botnicza podwoiła swoje sze­
regi, przekraczając liczbę pół 
miliona członków. Przeszło 300 
tysięcy robotników, chłopów i 
inteligencji zaciągnęło się w ro 
ku 1946 pod nasze partyjne 
sztandary.

Możemy dziś powiedzieć 
wsżystkim naszym wrogom i 
wrogom Polski Ludowej: — 
Nie pomogły wam kłamstwa i 
■kainowe zbrodnie. Nie zdoła­
liście powstrzymać twórczej, 
rewolucyjnej i postępowej fali 
dziejowego rozwoju narodu 
polskiego. Ona was zalewa i 
ona zniszczy wszystkie wasze 
groble zaporowe. Patrzcie ną 
wspmiały rozwój i wzrost Pol­
skiej Partii Robotniczej i 
wszystkich stronnictw demo­
kratycznych. To rośnie i roz­
wija się Polska Ludowa w świa 
domości milionów szarych lu­
dzi pracy, w świadomości ca­
łego narodu.

My rośniemy w służbie na- i 
rodu Dolskiego, reakcja pinie j 
w służbie obcych |
Mv rośniemv dlatego, że stol­
icy na stiaży interesów mas lu 
uowych i służymy przez to idei 
Polski silnej, wolnej i suwe­
renne*, reakcja ginie dlatego, 
że po ,zła na służbę imperiali­
stycznych ' interesów obcych 
~aństw i podżegaczy wojen­
nych.

Każdy mord zbójecki, każda 
luka w naszych szeregach, spo 
wodowana przez zbrodniarzy 
faszystowskich, przyspa­
rza nam setki i tysiące no­
wych członków i zwolenników, 
hartuje ducha bojowego naszej 
Partii i całego obozu demokra­
tycznego, rodzi świętą niena­
wiść wszystkich demokratów 
do faszystowskich bandytów, 
otacza ich głęboką pogardą i

50.000 członków
licsy PPR w Łodzi i w województwie

Tow. Gomułka-Wiesław na uroczystości wręczenia 50 900 legity 
ma ci i partyjnej w Łodzi

j ŁÓDŹ (PAP). Polska Partia 
wyrwać ją ze i Robotnicza w Łodzi obchodziła

1 w dniu 1 stycznia 1947 r. uro-

regi 50.000 członka. Ńa uro­
czystość tę, która odbyła się 
przy olbrzymiej frekwencji 
członków PPR, przybył sekre­
tarz generalny KC PPR tow. 
Gomułka - Wiesław. Kilkuty­
sięczny tłum, zalegający wiel­
ki podwórzec wokół kina „Bał­
tyk'’, pTzywitał tow. Gomułkę 
w chwili jego przyjazdu nie­
milknącymi okrzykami i okla­
skami. Gorącą owację wywo­
łało również ukazanie się tow. 
wicepremiera na wypełnionej

Sprawa ograniczenia zbrojeń
na posiedzeniu Rady Bezpieczeństwa

NOWY JORK, (PAP). Dnia 
31. XII zebrała się Rada Bezpie 
czeństwa w celu odbycia dy­
skusji nad uchwalonym w po­
przednim dniu przez komisję 
projektem kontroli energii ato 
mowej. Przedstawiciel Stanów 
Zjednoczonych Johnson zażą­
dał by natychmiast po prźestu 
diowaniu projektu komisji 
przystąpiono do praktycznej 
realizacji postanowień tego 
projektu. Delegat Radziecki, 
Gromyko stwierdził, iż pierw­
szym zadaniem Rady Bezpie­
czeństwa jest, zgodnie z rezo­
lucją Zgromadzenia General­
nego, określenie praktycznych 
środków mających zapewnić

Wojna w Modlinach rozszerza s:e
J ak donosiLONDYN. — Jak donosi 

agencja Reutera l-g0 stycznia 
posiłki francuskie, złożone z pie 
choty i kawalerii lądowały w 
Cap Saint Jacques.

W najbliższych dniach spo­
dziewane jest przybycie statku 
„He de France" z posiłkami lot­
niczymi. Wzdłuż drogi z Hanoi 
do Langson trwają walki 
między, wojskami francuskimi, 
a oddziałami vietnamskimi W 
środę rano radio Vietnamu po­
dało, że dnia 26 grudnia odby­
ło się posiedzenie gabinetu viet- 
namskiego w Hanoi, na którvm 
przewodniczył premier Ho-Chi. 
Minh.
PARYŻ, (PAP). Agencja Frań 

odcinku gospodarczym, walka 
o przezwyciężenie braków i 
trudności powojennego okresu 
odbudowy, to w pierwszym rzę 
dzie walka o sprawiedliwy po­
dział tego narodowego bochen 
ka chleba, który wyprodukuje­
my.

Wchodzimy w Rok Nowy z 
głęboką wiarą nowych zwy­
cięstw zjednoczonej demokra­
cji w walce o całkowite uni­
cestwienie reakcji i niesnrawie 
dlijvości społecznej, z głęboką 
wiara nowvch sukcesów na po 
!u odbudowy, powiększenia 
produkcji przemysłowej i rol­
niczej w ramach planu gospo­
darce -go zagospodarowania

EMM*'HMJJM—O—EW 'WFWWBW"

do ostatniego miejsca sali 
Okrzyki na cześć PPR. sojuszu 
robotniczo - chłopskiego, soju­
szu partii robotniczych, a prze 
de wszystkim na cześć tow. Go 
mulki nie mają końca. Uroczy­
stość krótkim przemówieniem 
otworzył sekretarz Komitetu 
Miejskiego PPR tow. Loga-So- 
wiński, witając na wstępie przy 
byłych gości z wojewodą łódz­
kim Dąb-Kociołem. wiceprezy­
dentem miasta Ajnenkielem i 
przedstawicielami partii bloku 
demokratycznego. W Prezy­
dium Zgromadzenia obok przed 
stawicieli władz partyjnych, za 
jęli miejsce 25-tysięczny czło- 

ograniczenie zbrojeń. Dlatego 
też delegacja radziecka zapro­
ponowała wyznaczenie komi­
sji składającej się z 11 człon­
ków, któraby się zajęła spra­
wą ograniczenia zbrojeń.

Dyskusję odłożono do na­
stępnego zebrania, które ma 
się odbyć nie później niż 7 
stycznia.

Następnie senator Johnson 
jako ustępujący przewodniczą 
cy Rady Bezpieczeństwa zwró­
cił się do swego następcy, by 
włączono na porządek dzienny 
najbliższego zebrania sprawę 
Triestu — gdy* takie życzenie 
wyraziła Rada Ministrów 
Spraw Zagranicznych.

Posili francuskie pfyną do Yietnamu
ce Presse donosi z Hanoi, że 
oddziały vietnamekie atakują 
garnizony francuskie używa­
jąc artylerii i moździerzy. Naj 
cięższy atak przypuściły od­
działy tubylcze na placówkę 
francuską w Nan Dich, 70 km. 
na południowy wschód od Ha 
noi. Atak został odparty. Rów 
nież atak wojsk tubylczych na 
garnizon francuski w Bac Ninh 
i na oddziały francuskie w pół 
nocnej części portu Harphnog 
został odparty. Hanoi było 
pfzez kilką godzin bombardo­
wane przez artylerię vietnam- 
ską.

Admirał Thierty d‘Argenli- 
ce powrócił samolotem z Ha-

Ziem Odzyskanych i ostatecz­
nego utrwalenia granic Polski 
na Odrze, Nisie i Bałtyku.

Wierzymy głęboko, że rok 
1947, który w pierwszych 
dniach swego życia niesie nam 
zacięty bój przy wyborach do 
Seimu Ustawodawczego, przy­
niesie w tym boju pełne zwy­
cięstwo Blokowi Wyborczemu 
Stronnictw Demokratycznych i 
Związków Zawodowych. A 
zwycięstwo demokracji przy 
wvborach do Seimu Ustawo­
dawczego oznaczać będzie , --------- x,<.rłVWW
zwycięstwo szczytnych idea- • *e. zostały w ogłoszonym 
łów Polski Ludowei. * I

Z tą wiarą wchodzimy w! 
Rok Nowy — tok 1947.

nek organizacji miejskiej PPR 
— tow. Zofia Kruszyńska — 
47-letnia tkaczka, która od 20 
lat pracuje w tym zawodzie 
oraz 25-tysięczny członek or­
ganizacji wojewódzkiej drob­
ny rolnik z gminy Witonia w 
pow. łęczyckim — tow. Wy- 
brański Dionizy. Wśród nie­
milknących oklasków i skan­
dowanych okrzyków „Wie­
sław", „Wie-sław" zabiera głos 
Sekretarz Generalny KC PPR 
tow. Gomułka.
2-godzinnym 
mówca porusza wiele aktual­
nych zagadnień.

W przeszło 
przemówieniu

RaReasumując wyniki pracy 
dy Bezpieczeństwa za r. 1946 se 
nator Johnson stwierdził, że w 
końcu roku wzrosła ilość 
spraw co do których Rada o- 
siągnęła jednomyślność. Moż­
na przypuszczać, że w przy­
szłości prace Rady nie będą i 
mniej owocne.

Senator Johnson pożegnał u- 
stępujących przedstawicieli Ho 
landii, Egiptu i Meksyku, któ­
rzy jako członkowie niestali 
byli wybrani do Rady Bezpie­
czeństwa na przeciąg jednego 
roku. Na miejsce ustępujących 
członków weszli przedstawicie 
le Kolumbii, Syrii i Belgii.

noi do Saigonu. Minister kolo 
nii Marius Muntet również po 
wrócił do Saigonu po odbyciu 
podróży w Jaosie i Cambodży, 
które nie są objęte vietnam- 
skim ruchem powstańców.

i1an’festacia przyjaźni poIsMant^kiej
PARYŻ, (PAP). Staraniem 

Towarzystwa Przyjaźni Polsko- 
Francuskiej odbyła się w Mar­
sylii akademia w obecności po­
nad 800 osób.

Akademia odbyła się pod pro­
tektoratem konsula generalnego 
R. P. w Marsylii dr. Ptaszyń- 
skiego oraz prefekta miasta.

’ • "V ' 1
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Biint Manii brytyjskich zafets 
wraz szersze kręgi

RANGOON, "(SAP). — Ln 
ność Burmy ponownie dom?.; 
się niepodległości, własnej 
rządu i wyborów do zgrom 
ożenią konstytucyjnego.

W dniu 31 grudnia 1946 
odoyło się w Rangoonie zebr 
me w celu przypomnienia ż 
dan o prawa polityczne i ni 
podległość Burmy. U. /.un 
san, zastępca przewodnicząc 
go, tymczasowego rządu pi a 
mówił do zgromadzonych d 
monstrantów przed op^Ó 
niem Rangoonu w dr-^. ' | 
Londvnu.

Żądania Burmeńczykó •

I m,an;fe^cie'antvfaszv>., ■
’ WOlnOŚct tud <
Burmv domaga sie od

; brytyjskiego utworzenia - • 
i i przeprowadzenia wvbóp 
zgromadzenia konstytucy m 

w celu zadecydowania c prz
i 
I i

go złożonego z Burm-ńczvl

i

złości Burmy.

E<<pt przeciwko 
oddzielenia Sadana 

oświadczeń’e premier, 
egipskiego

LONDYN, (PAP). Agenc 
Reutera donosi 2 Kairu, że pre 
mier egipski Nokraszi Pass; 
wygłosił w oarlamencie prze 
mówienie, w którym podkreś 
lił, ze wszelka polityka brvtv 
ska dążąca do oddzielenia Su 
danu od Egiptu jest niewątpli 
wie polityką wrogą wobec E 
grptu. Premier dodał, ie naró< 
sudanski pragnie połączenia ' 
narodem egipskim, i nigdy «i< 
n e zgodzi na inny ustrój. O 
świadczenie to wywołało w \ 
ki entuzjazm wśród członkóv 
parlamentu, którzy prrez dłuż­
szy czas oklaskiwą przemó 
wienie premiera.

I

Krótkie wiadomo^ 
z całego

LONDYN. -- V jiorjj 
tyjski zebra! się 
którym min s c; ? - z- j ..
wozdanfc z obrad Widkid CzwSS

■ » ♦ •
WASZYNGTON’. _ wil 

domoici podincj przez N^7*y_-i 
Times przedsur.'vBu paoickt, o 
mocy którego robotnicy nie mor 
domogac stę apfat, a 
Mdhczbowe spędzone na tet^ni* f.

• • • J

. centnli tdefc
niczncj w Saigonie wybuchły 4 bom 
by. Łączność telefoniczna został, 
przerwana. Jcst to picrw ”’
dzaju wypadek w Saigonie,

• ♦ »
JEROZOLIMA. — Żydowska or 

ganizacja terrorystyczna Itgun Zwai 
Lcumi odrzuciła wezwanie do porL 
cema akcji terrorystycznej. W d-’ 
szym ciągu przez władze brytyiskk

• • ♦ 
skow^ctUR.G'.r w »»;•

b dzie sądzonych ai czFodcót ?SS

?? ? t o«*>stofci francis 
■ polstach obecni byli 
wie Jugosławii, Szwajca. 
Włoch. B. licznie były repr. 
towane kolonie czech osh-jtw 
jugosłowiańska i radziecl 
czyt o sytuacji w Polsce 
sił piitf. Thiedot 
wietI«w2pokWe'r ;
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yecggy mocznicę

im. Romualda Traugutta
Dzień 3 stycznia 1947 r. jest trzn- 

az rocznicą powstania 3 Pomorskiej 
Dywizji Piechoty im. R. Traugutta 
dywizji, która w ciągu ;>ółtora roku siemy do kram, doniesiemy do War- 
przebyła pełen chwały szlak I Armii1 szawy. Donieśliśmy....’ 
>;d Oki do Łaby.

Powróćmy myślą do tych czasów, ■ 
kiedy nad Oką. na ziemi radzieckiej. 1 

1 powstawała owa jednostka bojowa,! 
| która wniosła duży wkład w dzieło '
■ zwycięstwa nad niemieckim faszyz
■ mcm.
■ Do obozu Sieleckiego nad Oką 
f poczęli przybywać żołnierze, którzy

'mieli stworzvć słynną później ,.Po- 
B| morską". Bvij to żołnierze pozostali 

2 Dyw. Piechoty im. Dąbrowskie­
go instruktorzy Kościuszkowcy,’ Po.
Lcy przebywający w Rosji od 1939 . ' 1 ____
roku, wreszcie i Polacy — Svbira- ' Pod gradem bomb lotniczych utwo. 
ey, których przodkowie znaleźli się I rzono niezmiernie ważny przyczółek, 
na 7es’aniu. W połowie stycznia na. ' - którego rozpoczęto w styczniu 

................................... ‘ 1944 roku natarcie na Warszawę. Na 
małym obszarze toczą się zacięte 
walki. 8 Bydgoski pułk piechoty to­
czy krwawe walki o słynne wzgórze 
.,ioo". Tu odznacza się bohater­
stwem kobieta-oficer chor. Jankie- 

‘ 1 
I chwytają zwiadowcy 7 Kołobrzes­
kiego nu’ku piechoty ..jeżyka" — 
niemieckiego kapitana. Tu wreszcie 
„trauguttowcy" otrzymują prawdzi­
wy chrzest boiowy.

Walczaca Warszawa jest dalszym 
etanem, wrlki 3 Dywizji. Rzucona na 
pomoc walczącym powstańcom dajc 
z siebie wiele ofiar i wiele cennych 
istnień. Bohater ppor. Lucyna Herz, 
czy kpt. Maria Pomper nie żałowały

I

a ir

wolność

pływają do formującej się jednostki 
liczni żołnierze — Polacy, ze Śląska. 
Pomorza — siłą wcieleni do Wehr­
machtu", którzy przy najbliższej 
okazji ucieklt ze znienawidzonej ar­
mii niemieckiej.

Następuje okres intensywnego ‘ J^e,e^a-.TIU_W ^1° Tr. 
szkolenia. Sprzęt, umundurowanie * 

ostarczone przez ZSRR, oraz liczni 
ad/ieccy instruktorzy ułatwiają 
zkolenie.

Już wkrótce, bo w dniu 24 marca 
w rocznicę powstania Kość:u.-zkow. 
kie^o, następuje przysięga dywizji. 
Na przysiędze w Diwowo byli przed 

wiciele nie tylko sojuszniczego 
wianku Radzieckiego lecz rówmeż 

łanów Zjednoczonych, walczącej 
Francji, Jugosławii j Czechosłowacji.

Lasy radzieckie były świadkiem 
ze; przysięgi, przysięgi na valkę 
znienawidzonęl^wrogiem, na wai 
która miała być uwieńczona do. 

rciem do Berlina i Łaby.
ie chciało się wtedy wierzjć, gd> 

adankach ipkówiono, że doj- 
/n^j granicy, że zdobę 

' ziemie piastowskie
> Odrę,'że będziemy wbijać sluoy 
aniczne na Odrze i wreszcie, że 

ędziemy walczyć o Berlin. Bo to 
przecież było wszystko takie dalekie. 
Ale powoli realizowało się to, o czym 

ile; wnrost me śmiano...
Wreszcie w kwietniu dywizja wy. 
dża na Wołyń w pobliże frontu, 
ierają wieści z kraiu o prowa- 

■ onycb przez oddziały partyzan.
ie, walkach. Przybywają w końcu 

macą dełepac1 Krajowej Radv Naro­
dowej z Osóbką . Morawskim na 
czele. Przywożą oni wieść, że Naród

— czeka, że Naród wałczy... Wobec 
ich zostaje wręczony uroczyście

w walce o
a rod ów Zjednoczo- 

agresji niemie- 
Bpcza japońskiej 
■Trały ludy kolo- 
Łając sam fakt 
Biy tych ludów w 
Szr.iczych na fron- 
ych, ludy kolordal- 

również „u siebie w 
z okupacją japońską ‘o 

swoją wolność i niezależność.
Jedno z czołowych miejsc w 
" walje.narodów kolonialnych 

z/okupacją japońską zajęły In- 
-Ajchiny, należące do francus- 
£jego imperium kolonialnego.

Tndochiny składają się z 5 czę­
ści: francuskiej kolonii Kochin. 
•chłny i 4-ech protektoratów: 
Kamhpd7'7- Annamu, Tonkinu : 
Laosy^ QJ??7ar Indochin wynosi 

m;esz_ 
$rych 72,4% 

jolica — 
148 tys. 

bogact- ■ 
wegiel,; 

iram, 
^wa
Hk z '

- sztandar dywizji. Dowódca Dywizji
gen. Galicki przysięga w imieniu ca. 
lei jednostki, że sztandar ten donie.

W rocznicę grunwaldzką wyrusza 
dywizja z dotychczasowego miejsca 
postoju, by wziąć czynny udział w 
przełamana: niemieckich linii na 
Bugu. 3 Pułk Artylerii Lekkiej (obec 
nit ę Kołobrzeski PAL) ogniem ' szawą. 
swym wspomaga nacierającą ra i, _____ ... ,______________--
dziecką piechotę. Bug sforsowany niej utworzony przyczółek nad Pili- 
Nastenuje radosne powitanie przez cą dywizja nacierd na Warszawę 
rodaków, rozpoczyna sie pościg za l wkraczaiac w południe do stoicy od 
Niemcami ku Wiśle. Przy ujściu ' strony Mokotowa. Wkraczamy do 
Pilicy do Wisły dywizja dopedza • Warszawy, do tej, o którą walczyliś- 
uciekaiących „fryców". ; my już we wrześniu ub.-ęoku,

Roznoczyna sie forsowanie rzeki. Jak na filmie przesuwają się bły- 
.j —j 1------l !—_•------- 1 — ickawicznie kolejne obrazy mijanych

i i zdobywanych miast.- Sochaczew, 
' Włocławek, Ciechocinek, Bydgoszcz 
' ; wreszcie graniczne miasto Sępolno. 
Spełn;ały się żołnierskie marzenia 
urzeczywistniały sie prowadzone nad 
Oka rogadanki — byliśmy na dawnej 
granicy pobko-niemieckiej.

Ponrzez Linde, Jastrów dociera 
Dywizja do Walu Pomorskiego. W 
dhm:ch walkach wykrwawia się dy­
wizja, dążąc do przełamania linii, 
według Niemców nie do zdobycia.

: Wreszcie 2 marca „trauguttowcy" 
I ruszają do natarcia, przełamują we- 
1 spół z innymi dywizjami /Wał Pó- 
: morski i błyskawicznie wysuwają się 
: naprzód. Teraz mv jesteśmy jednost­
ką przodującą, jednostką która naj 
bardziej wysunęła sie na północ. Już 

I następnego dnia 7 Kołobrzeski Pułk
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poważnych ai tykułów wywozo­
wych.

Okupacja Zrrafu przez 
francuski kapitał

Naturalne bogactwa Indochin 
przyciągnęły uwagę francuskich 
kapitalistów, którzy w ogólnym 
wyścigu państw imperialistycz­
nych do „miejsca pod słońcem“ 
rozpoczęli podbój tego kraju od 
połowy zeszłego stulecia. Opór 
tubylczej ludności przeciwko 
obcej okupacji doprowadzał do 
szeregu powstań, krwawo stłu­
mionych przez wojska francus­
kie. Powstania te posłużyły jako 
pretekst do konfiskaty ziem 
ludności, które następnie przej­
mowali kapitaliści francuscy za­
kładając plantacje oparte na 
nółniewolniczej pracy tubylców. 
Przenikanie kapitału i rozwój 
przemysłu zrodziło liczny pro­
letariat i miejscową .burżuazję. 
Fakt powstania proletariatu 
przyczynił się z kolei do tego, 
że walka narodowo-wyzwoleń­
cza przyjęła nowy charakter i 
rozmach. Po pierwszej wojnie

i

swego młodego życia w walce o wol. I Piechoty śmiałym uderzeniem zdo- 
ność stolicy. Wsławił się młody do- bywa po kilku godzinach miasto 
wódca batalionu 9 Zaodrzańskiego Tempelburg, bronione zaciekle przez

zasługą 3 Dywizji było ewakuowanie j 
tysięcy powstańców, chorych, ko- zjawia się słowo:

_______

■ pp. kpt. Olechnowicz. Bezsprzeczną 

biet i dzieci. Po ośmiodniowych wal­
kach jednostka przechodzi na kilko. 

| dniowy odpoczynek, by wkrótce za- 
! jąć długą linię obrony pod War-

17 stycznia 194$ r. poprzez daw-

światowej powstaje silna partia 
proletariatu — partia komuni­
styczna, która w walce o wol­
ność wysunęła się na pierwsze 
miejsce. Obok partii komunis­
tycznej grupują się inne partie 
demokratyczne, których wspól­
nym celem jest utworzenie wy­
zwolonej demokratycznej repu­
bliki. Walka ta doprowadza w 
1930 roku do nieudanego pow­
stania. Pomimo represji władz 
kolonialnych ruch narodowo­
wyzwoleńczy nie zrezygnował 
ze swej walki.

Powsinie republiki 
Wietnam

W miarę rozwoju agresji ja­
pońskiej na Dalekim Wschodzie, 
a zwłaszcza wykorzystując po­
rażkę Francji w 1940 roku Ja­
ponia stała się faktycznym gos­
podarzem Indochin. Władze Vi- 
chv, marionetkowego rządu fran 
cuskiego bez żadnego sprzeci­
wu oddały Tndochmy ood japoń­
ską okunację. Ruch narcdowo- 
wvzwolańczv orzvjmuje n^wa 
formę i nowe nasilenie. W 1941 
roku powstaje Liga Wyzwolenia 
Narodowego, która obejmuje 
wszystkie partie demokratycz­
ne, robotnicze i chłopskie. Po­
mimo apelu rządu Vichy by 
ludność była posłuszna nowymi 

„SS“. „Wbsnwców" i Ukraińców.
Na ustach wszystkich żołnierzy 

: „morze, morze"! 
Powstałe rywalizacja — kto pierw, 
szy dotrze do Bałtyku, ścigają się 
poszczególne kompanie, bataliony, 
pułki, dywizje.

Rankiem 8 marca ujrzeliśmy zam­
glony. położony w dole stary polski 
gród — Kołobrzeg. Zawrzały -rącz. 
kowe przygotowania. W ciągu nocy 
zbudowano most przez rzekę Persan- 
te, skoncentrowano artylerię, uzu­
pełniano amunicję, wydawano ostat­
nie rozkazy.

ro dni trwały walki. Walki, o któ­
rych czerwonoarmiści mówili: „to 
mały Stalingrad". I ca’7 czas prze­
wodziła -w nich 3 Pomorska Dywizją 
Piechoty. Pierwsza rozpoczęła wJki 
o to miasto, pierwsza dotarła w nim 
do morza i ostatnia zakończyła walki.

Nie darmo 7 pułk piechoty, któ­
rym dowodził nieustraszony i pow­
szechnie łubiany płk. Russijan otrzy­
mał miano „Kołobrzeskiego". Wkład 
jego przyczynił się walnie do przy­
wrócenia polskości Kołobrzegowi.

Napół legendarna stała się postać 
Strzelca Wacławika, który wziął, ma. 
jąc 1 nabój w karabinie (dosłownie) 
34 Niemców do niewoli.

Postać chor. Masłowskiego, ka­
walera 3 Krzyża „Virtuti Militari", 
jednego ze zdobywców przyczółka 
w Kołobrzegu, czy też oficera rów. 
nieź 7 Kołobrzeskiego pp. por. Za

władcom, rozpoczyna się wielka nansjerę. Aczkolwiek nowy rząd
walka podziemna przeciwko ja­
pońskiej okupacji.

Po kapitulacji Japonii 28 sier­
pnia 1945 roku ogłoszona zostaje 
przez partie demokratyczne, któ 
re wzięły władzę w swe ręce, re­
publika demokratyczna o staro­
żytnej nazwie — Vietnam. Ce­
sarz zrzekł się tronu, oświad­
czając, że woli być obywatelem 
wolnego kraju, aniżeli królem 
kraju uciemiężonego.

W stolicy Hanoi utworzony 
został demokratyczny rząd. 
Program rządu zawiera trzy 
główne punkty: 1) Każdy musi 
mieć dość ryżu. 2) Każdv musi 
umieć czytać i pisać i 3) Równe 
prawa dla wszystkich. Ciekawie 
rozwiązał rząd problem likwi­
dacji analfabetyzmu. Wydał za­
rządzenie, m. in., że analfabe­
tom nie wolno sie żenić Wed­
ług danych urzędowych zarzą­
dzeni to poskutkowało i analfa­
betyzm sDadł z 80% do 10%. 
Również i w innych dziedzinach 
demokratyczny rząd Vietnamu 
może sie oo*zczvcić dużemi 
osiągnięciami

przecswrko republice
Rozwój wydarzeń wjj^^hi- 

nach zaniepokoił fra 

rużnego — zdobywcy portu, lub po. 
ległego oficera polityczno - wycho­
wawczego pnor. Śliwińskiego podry. 
wającego żołnierzy do natarcia pod 
huraganowym ogniem nieprzyjaciel­
skim, pozostanie zawsze w pamięci 
żołnierzy „trauguttowców" opowia. 
dających w długie wieczory swym ro­
dzinom, czy kolegom - rekrutom, 
dzieje walk o Kołobrzeg.

Mile brzmią słowa pochwały szefa 
sztabu jednej z dywizji Armii Czer­
wonej pik. Salina: „Widziałem różn^ 
walki, widziałem natarcie pod Leni 
no, ale tak jak walczyli Polacy w 
Kołobrzegu — jeszcze nie widzia­
łem".

Walki o Kołobrzeg, to jedne z na, 
cięższych walk jakie w ogóle stoczy­
ła 1 Armia W. P.

Po zdobyciu następuje uroczyste 
zaślubienie morza. Żołnierz 7 Koło­
brzeskiego pp. strz. Niwidziajło rzu­
ca złoty pierścień w morze.

Następuje krótki odpoczynek w 
pobliżu zdobytego miasta. Nie tra 
cąc czasu dywizja przeprowadza pra­
ce w polu, przygotowując ziemię dla 
osadników, którzy wkrótce tam nad 
ciągną.

I znów następuje okres wytężo­
nych walk. Po wbiciu słupa granicz­
nego na brzegu Odry „3 Pomorska" 
forsuje rzekę wkraczając* na ziemię 
odwiecznego wroga. Niemcy bronią 
się wściekle, wiedząc, że są to ostat­
nie ich godziny. W zaciętych wal­
kach padają kolejno miasta: Wri 
czeń, Biesental, Oranienburg, Li- 
num. Dochodząc do Berlina dywizja 
oskrzydla go, odcinając poważne siły 
niemieckie zmierzające na pomoc 
swe i stolicy.

„Trauguttowcy" z wprawą, nabytą 
na Wiśle, Bzurze, Brdzie, Persancie 
i Odrze, forsują kanał Hohenzoller. 
nów otwierając drogę dla innych 
jednostek 1 Armii W. P. Gromiąc 
uciekające oddziały niemieckie, czo­
łówka pancerna dywizji dociera v, 
dniu 3 maja do Łaby.

Czyż marzył ktokolwiek z nas, 
będąc pod Moskwą w obozie Sielcc, 
a nawet już stojąc w obronie pod 
Warszawą, że aż tak daleko dotrze 
my? Czy myślał kto z nas o takim 
sukcesje w najcięższych latach oku 
pac.ji? Napewno nie. Śladami Chrob 
rych i Krzywoustych wdzieraliśmy 
się w w odległe dzielnice niemieckie.

Długi szlak znaczyły białe krzyże 
postawione na grobach poległych to­
warzyszy broni, Znaczyły go liczne 
blizny na ciele niemal każdego „trau

(Dokończenie na str. 4-ej) 

A

vietnamski nie ma zamiaru caŁ 
kowicie oderwać się od Francji, 
pragnąc pozostać w ramach im­
perium francuskiego jako me. 
zależne państwo, kapitaliści po., 
czuli się zagrożeni. Wojska frar 
cuskie pozostające w Jndochi- 
nach pozostają pod wpływem 
reakcvjnych dowódców i wła­
ścicieli wielkich trustów i kon 
cesji.. Koła te dążą do zlikwido­
wania zdobyczy indochińczyków 
i do zaprowadzenia poprzednie­
go systemu bezkarnego i rabun 
kowej eksploatacji. Reakcji fran 
cuskiej udało się oderwać Ko- 
chinchiny i stworzyć odrębny 
rząd. W walce z ruchem narodo. 
wo-wyzwoleńczym reakcja stara 
się obok siły wojskowej użyć 
taktykę rozbicia jedności tego 
ruchu.

Demokratyczne siły w samej 
Francji ponierają słuszne żąda­
nia Indochin. Jest rzeczą nie­
wątpliwą, że demokratyczny 
rząd francuski złożony z przed, 
stawicieli lewicy pod przewód 
nictwem premiera _ komunisty 
mógłby bardzo szybko dojść do 
porozumienia z republ:ką Viei 
nam ku zadowoleniu obu stron, 
tym bardziej, że Vietnam nie 
^aży dc zupełnego zerwania z 
Bhwją.

1
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W dniu u grudnia ub r. nastąpiła 
likwidacja Lubelskiej Izby Rolniczej. 
Likwidacji dokonał .pełnomocnik Ge­
neralnego Likwidatora wiceministra 
Podedwornego adw. Abramowiczowa 
i delegat Zarządu Głównego Związ­
ku Samopomocy Chłopskiej inspek­
tor ob. Przewłoka. Przejęcie odbyło 
się spisaniem odpowiedniego proto­
kółu zdawczo . odbiorczego, który' 
ujmuje wszystkie aktywa i passy w- 
b. Izby Rolniczej. Przejęcie aktywów 
i passywów z ramienia Prezydium 
Zarządu Wojewódzkiego Związku 
Samopomocy Chłopskiej dokonał 
prezes Zarządu Wojewódzkiego Zw 
Samopomocy Chłopskiej E. Dubel.

Przejęcie działalności Izb Rolni- 
, tezych przez Związek Samopomocy 

Chłopskiej usuwa dwutorowość, jaka 
dotychczas istniała na odcinku rol­
nym. Nowa struktura Związku Sa­
mopomocy Chłopskiej nie tylko po­
zostawia dotychczasowe działy pracy 

, b. Izby Rolniczej, ale znacznie po­
szerza działalność tychże. Przejęcie' 
Izby Rolniczej i Powiatowych Biurj 
Rolnych wzmocni personalnie siła-. 
mi fachowymi Związek Samopomoce 
Chłopskiej, gdyż wszyscy dotychczas 
pracujący w Izbach Rolniczych i Po. ' 
wiatowych Biurach Rolnych pozo 
stają nadał na swoich miejscach • 
pracy.

Wkrótce ukaże się dekret o nada, 
niu Związkowi Samopomocy Chłop­
skiej praw publiczno prawnych, ' 
gdyż dotychczas Związek Samopo-1 
mocy Chłopskiej bvł jednostką orga- > 
nizacyjną prywatno-prawną.

Należy podkreślić, że wszystkie 
związki branżowe producentów' rol­
nych i hodowlane jak: Związki Ho­
dowców' Koni, bydła, nierogacizny, 
drobiu, pszczelarski, chmielarski, 
produkcji roślinnej, plantatorów ty­
toniu, rybacki itp. prowadzą nada* 
swoją działalność autonomicznie pod 
legając Związkowi Samopomocy 
Chłopskiej, w’ tych uprawnieniach, 
jakie dotychczas posiadała Izba Rol­
nicza w stosunku do tych Związków 
i naódwrót.

Nowa struktura organizacyjna 
Związku Samopomocy Chłopskiej 
.obejmuje następujące wydziały i re­
feraty:

\ Wydział Ogólny: 1) sekretariat 
1 kancelaria, 2) Radca Prawny i po- 
.adnia prawna, 3) Referat personal­
ny; a) dział personelu etat, wojew. i 
powiat., b) dział aktywu Samopomo­
cy Chłopskiej poza etatem, 4) Inten- 
dentura, ę) Referat transportowy, 
6) Rachuba — a) kasa, b) księgowość,’ 
c) budżety, d) podatkowy i ubezpie­
czeń socjalnych, rewidenci.

II. Wydział O rganizacyjny: a) 
Dział. inspekcji organizacyjnych,
b) Referat Zjazdów Organizacyjnych,
c) Ref. Szkoleniowy, d) Ref.-Spra­
wozdawczości Organizacyjnej, e) 
Ref. Informacji Prasowej.

III. Simo:zielny Referat Plano- 
wąnia: 1) Referat Planowania, rejo­
nizacji rolnictwa, polityki, produk­
cji rolnej i przemysłu rolnego, 2) Ref. 
Organizacji zaopatrzenia i zbytu 
roln., 3) Ref. Współpracy z zrzesze­
niami rolniczymi, spółdzielczością i

samorządem terytor., 4) Ref. Staty­
styki, materiałów źródłowych, mo­
nografii gospodarczej terenu.

. IV. Biuro Gospodarstwa Wiej­
skiego: a)-Sekcja Ogólna — t) Ref. 
budżetowy, 2) Ref, Sprawozdawczo­
ści i statystyki, b) Wydział Ekono­
miczny — 1) Inspektorat, podatko­
wy, 2) Insp. kred., 3) Insp. ubezpiecz.

I 4) Inspektorat mechanizacji rolnłctJ 
wa — (traktory, maszyny i narzędzia 
rolnicze), 5) Insoektorat organizacji 
gospodarstw i rachunkowości roln. 
— Wydział Organizacji Wsi i Gos­
podarstw Wiejskich, 6) Inspektorat 
Spółdzielni zaopatrzenia i zbytu, 
7) Inspektorat przemysłu ludowego 
i rzemiosła wiejskiego, 8) Inspektorat

KOMISJA LIKWIDACYJNA 
LUBELSKIEJ IZBY ROLNICZEJ

- Siedzą: pierwszy o.d lewej strony ob. E. Dubel — prezes Woj. Zarządu 
Zw. S. Chł., drugi inspektor Zarządu Głównego Zw. S. Chł. inspektor ob. 
Przewłoka, pełnomocnik generalnego likwidatora ob. adw. Abramowiczo. 
wa, Dyrektor Izby Rolniczej ob, R. Blenau, wiceprezes Zarządu ob. Dy- 

midas. Stoją członkowie Prezydium.

! rwystaw7, targów i giełd towarowych, 
9) Inspektorat przebudowy ustroiu 
rolnego (melioracji, parcelacji, koma­
sacji) 10) Inspektorat przetwórstwa 
(mleczarstwo, gorżelnictwo, cukrow­
nictwo itp.). c) Wydział Produkcji 
Roślinnej — 1) Inspektorat glebo- 
znastwa, uprawy roli i nawożenia,
2) Inspektorat nasiennictwa i kwali­
fikacji i ziemiopłodów, 3) Inspekto-

! rat okopowych nieprzemysłowych i 
I pastewnych, 4) Inspekt, roślin prze- 
1 myślowych i specjalnych, $) Inspek­

torat łąk, pastwisk i torfowisk,
6) Inspektorat zielarski, 7) Inspekt, 
ogrodniczy (sadownictwo, warzyw­
nictwo, kwiaciarstwo, rośliny ozdob­
ne i planistyka ogrodnicza), 8) Inspe­
ktorat lasów, zagospodarowanie nic.

i użytków i łowiectwa, 9) Inspekt, 
chmielarstwa (specjalny Inspekt, na 
całą Polskę), d) Wydział Produkcji 
Zwierzęcej — 1) Inspekt, hodowli i 
chowu koni (wydz. samodz.), 2) In­
spektorat hodowli i chowu bydła’
3) Inspekt, hodowdi i chowu trzodv 
chlewnej, 4) Inspekt, hodowli i cho­
wu owiec, 5) Inspekt, mleczarstwa 
(kontroli mleczności i propaganda 
racjonalnego żywienia), 6) Inspekt, 
hodowli i chowu drobnego inwenta­
rza, drobiu i zwierząt futerkowych,
7) Inspekt, racjonalnego żywienia i 
przygotowania pasz, 8) Inspekt, 
pszczelarstwa, 9) Inspekt, opieki i 
popierania łowiectwa, 10) Inspekt, 
jedwabnictwa, it) Inspekt, rybacki. 
12) Inspekt, weterynarii.

V. Wydział Spółdzielczy — 
1) Inspekt, organizacyjny i samo­
rządu spółdzielczego, 2) Inspekt.

* inspekcyjny, 3) Inspekt. szkolnichU 
4) Inspekt, inwestycji, 5) InspeK 
zaopatrzenia.

VI. Inspektorat Osadniczy.
VII. Wydział Budownictwa Wie;, 

skiego (referat) — 1) Inspekt. Piano 
wania, 2) Inspekt, szkoleniowy i po 
radnictwa technicznego, 3) Inspekt 
elektryfikacji i łączności.

VIII. Wydział Nauki i Oświaty 
Rolniczej — w województwach: 
Warszawskim, Poznańskim, Lubel­
skim, Krakowskim i Wrocławskim:
1) Inspekt, doświadczelnictwa, 2} 
Inspekt, przysposobienia rolniczego, 
3) Ref. Oświaty Rolniczej (kursy i 
pogadanki rolnicze, kolportaż wy > 
dawnict), 4) Inspekt, maj. zakł. do­
świadczalnych.

Wydział Oświaty Rolniczej — w 
pozostałych województwach — z) 
Inspekt, przysposobienia rolniczego,
2) ref. doświadczalnictwa zbiorowe. . 
go, 3) Ref. oświaty rolniczej.

I.¥. Wydział Kultury, Wsi — 
1) Inspekt, świetlicowy, domów lu 
dowych i bibliotek, 2) Inspekt 
imprez kulturalno - oświatowych.
3) Inspekt, uniwersytetów ludowych.
4) Inspekt, wychowania fizycznego i 
sportu, $) Inspekt, sztuki i przemy­
słu ludowego.

X. Wydział Kobiecy— 1) Inspekt. 
Organizacyjny, 2) Inspekt. Gospo- ’ ! 
darstwa Kobiecego.

XI. Wydział Zdrowia i Opieki 
Społecznej — 1) Inspekt, lecznictwa 
i opieki społecznej, 2) Inspekt, hi 
gicny, 3) Inspekt, organizacyjny 
szkoleniowy, 4) Inspekt, farm 5 ecu 
tyczny.-

7 dziafi procesu przeć? wko niemieckim zbrodniarzom wojennym

Meistinger gotów ponieść Wiko formalna otUawiedriainoś>

Siódmy dzień rozprawy był po­
święcony głównie zeznaniom świad­
ków. Jako pierwszy zeznawał adw. 
Dudziński, opisując w jaki sposób 
Niemcy prześladowali adwokaturę. 
Świadek w konkluzji oświadcza, że 
celem tych wszystkich szykan, obej­
mujących zarówno Żydów, jak i nie 
Żydów, było zniszczenie konsek­
wentne inteligencji polskiej.

Oskarżony Fischer interpretuje 
oświadczenia świadka twierdząc, że

gestapo badało polityczne nastawie­
nie adwokatów i .tylko ci, którzy 
otrzymywali poświadczenie, że nie 
'zachodzi co do nich żadna wątpli­
wość mogli być zatwierdzeni przez 
Wydział Sprawiedliwości w Dystryk­
cie.

Następnie prokurator Sawicki 
przedkłada Trybunałowi raport nie­
miecki z kwietnia 1940 roku, z któ­
rego wynika, że niemiecka admini- 

1 stracja doszła do porozumienia z po-

!

lic ją. bezpieczeństwa i „zostało doko­
nane to, co jest konieczne". Działo 
się to wtedy, gdy na czele SD stał 
oskarżony Afeissinger.

Kolejno ’ zeznaje świadek Podgór­
ski, który pracował jako robotnik 
na Szucha. Opisuje on krew w ży­
łach mrożące wypadki, rozgrywające 
się w tej katowni.

Po krótkiej przerwie obrona za- 
daje osk. Meissingerowi pytanie w 
przedmiocie akcji policyjnej prze-

Rok pracy PCH w Lublinie

W trzecią rocznicę
(Dokończenie ze str. 3-ej) 

guttowca", znaczyły go tysiące żabi 
tych Niemców i jeńców.

Straty zadane przez dywizję Niem. 
com były bardzo poważne. Oto one; 
zabito 13.978 i wzięto do niewoli 
7145 „Lwców"- Zniszczono 90 dział, 
37 czołgów i dział samobieżnych, 340 
GKM-ów, 109 samochodów, 5 skła- 
dów*z amunicją, T74 domy 7. gniaz­
dami ogniowymi, 2 okręty 36 
„DOT-ów" i „DZOT-ów" i w:ele 
innych obiektów.-Zdobyto 59 dział, 
13 czołgów i dział samobieżnych. 
500 CKM-ów i RKM-ów, 4000 ka- • 
rabinów,*890 „pancerfaustów", 3067 i 
rowerów, 392 motocykli. 671 samo- ‘ 
chodów, 540 koni, 4 parowozy, 6c j 
wagonów, 60 pontonów, 18 składów ; 
z amunicją, 3 składy prowiantowe. | 
2 radiostacje, 1 samolot JU-$2 i mas? , 
innego sprzętu i uzbrojenia.

A setki wybitnych działaczy spo.! 
tecznych i politycznych, Jawnych j 
żołnierzy .,i Pomorskiej" pracuje i 
dziś równie ofiarnie na polu odbu­
dowy, jak przed tym w krwaw 
walkach o Wolność i niepodległa

Oddział Wojewódzki PCH w Lu. 
blinie rozpoczął swą działalność i-go 
stycznia 1946 roku. W ciągu roku 
instytucja rozwinęła się do poważ- . 
nycli rozmiarów, organizując i roz­
budowując szereg działów tak w sa­
mym Lublinie, jak i na terenie wo­
jewództwa. PCH posiada 4 wielkie 
działy, zajmujące się sprzedażą hur­
tową. Są to hurtownie: tekstylna, 
przemysłowa, spożywcza i ziemio­
płodów.

Ciągle rosnący napływ towarów 
zmusił PCH do rozbudowania włas­
nych magazynów i bocznicy kolejo­
wej przy ul. Firlejowskiej 34. Tutaj 
mieszczą się hurtownie, włókiennicza, 
przemysłowe j ziemiopłodów. Oprócz 
powyższych magazynów znajdują się 
jeszcze inne przy ul. Kowalskiej 5 
(wyroby żelazne, chemikalia, papier) 
oraz przy ul. Królewskiej $ (artyku­
ły spożywcze).

PCH posiada własny transport — 
ę samochodów ciężarowych.

Dla usprawnienia rozdzielnictwa 
towarów, PCH w Lublinie zorganizo 
wato agentury na prowincji: W 
Chełmie, Białej Podlaskiej i Zamo­
ściu, oraz punkty skupu w Hrubie 
szowie, Biłgoraju, Tomaszowie, 
Szczebrzeszynie, Izbicy i Miączynie.

PCH działa jako wielka hurtow­
nia, dostarczająca sklepom detalicz­
nym artykułów przemysłowych fab­
ryk państwowych oraz artykułów 
spożywczych i ziemiopłodów. Ponie­
waż ilość przydzielonych artykułów 
przemysłowych niezawsze jest wys­
tarczająca na zaopatrzenie wszyst­
kich sklepów' detalicznych — rzecz 
zrozumiała — pierwszeństwo ma han . 
del uspołeczniony, — więc spółdziel- | 
rnr rC.pf '-tn’ C' °db’or ' dówanych działaczach demokratycz. ' 

arty-i oych 100 zł. i wzywa 
dostarcza- i biecy

nych przez PCH ją znacznie niższe 
od cen wolnorynkowych, dlatego też 
działalność PCH do pewnego stop­
nia wpływa regulująco na kształto­
wanie się cen na rynku. Należy przy­
puszczać, że z chwilą, gdy PĆH bę­
dzie otrzymywała większą ilość to­
warów przemysłowych — jej akcja 
interwencyjna na rynku będzie bar­
dziej skuteczna.

Obroty oddziału Wojewódzkiego 
PCH w Lublinie w miesiącu paź­
dzierniku przekroczyły 88 milionów 
złotych. Należy zaznaczyć, że rozwój 
oddziału lubelskiego podażą za ogól.

nym wzrostem obrotów PCH w Pol­
sce.

W ogólnym obrocie na pierwszym 
miejscu znajdują się tekstylia — 
60 proc., następnie ziemiopłody — 
15 procent, artykuły spożywcze i ko-, 
lonialne — 1$ procent i inne 
to procent. Z powyższego widzimy, 
że działalność PCH jest jednostron­
na — ogromną przewagę mają arty­
kuły tekstylne. Wyrażamy . jednak 
nadzieję, że z Nowym Rokiem od­
dział lubelski obejmie swoim zasię­
giem większy asortyment towarów.

(m)

ciwko adwokaturę polskiej, 
ssinger jak zwykl? zastrzega si_ 
z akcjami gestapo nie miał nic współ 
nego. Nie mniej, ponieważ gest 
formalnie mu poidle ' 
ponieść formalną Ud

Prokurator Sawie, 
powiada, że z wypowi eissin-1 
gera wynika, że jest on jakby cho­
dzącą nieformalnością. Wynikałob’ 
że właściwie Afeissinger był sam ofń 
rą reżimu hitlerowskiego. Poza tym 
oskarżony ma bardzo dziwną j>J- 
mięć — pamięta to, co przemawia v.i 
jego korzyść.

Dalej zeznaje świadek L. Banac 
który przebywał na Pawiaku. OpJ 
suje on stosunki panujące w więzii 
niu oraz sposoby tortur,niu oraz sposoDy tortur, w c > -’ie 
których nie oszczędzano ani ń V

■Jkreślić, że ceny 
myślowych.

Pracownicy fabryki Łubań-Wronkl 
głosują na lisię nr 3 

Bloku Stronnictw Demokratycznych i Zw. Zaw.
W dniu 28. XII. 46 r. odbyło się j^nane reformy społeczne w Polsce, 

Wronki, na którym przedstawi £el 
OKZZ wygłosił referat: ,;Ruch za­
wodowy w obliczu wyborów". Po 
referacie robotnicy przyjęli następu­
jącą uchwałę:

„Solidaryzujemy się jednomyślnie 
z poczynaniami Rządu Jedności Na­
rodowej, wyrazem których są doko.

zebranie robotników f,ki Lubań-1 nasza polityka zagraniczna, trzyletni 
plan odbudowy gospodarczej i Da­
nina Narodowa. Jednoczymy się we 
wspólnym wysiłku całego świata pra­
cy w akcji wyborczej. Poprzemy w 
dniu 19 stycznia 1947 roku Blok 
Stronnictw Demokrot' V”’rh ’ -7w- 
Zawodowych".

bńtiict? składek dla rodzin po zamordows^h 
dzHaczath Demokratycznych

Kierownik Wydziału Kobiecego i derowiczową Jadwigę, ob. dyr. Pic. 
A/K PPR w lublinie tow. Lachowa i trzykową Zofię, tow. Gorajską 
tózefa składa na rodziny po zamor- Joannę i tow, Wohl Stanisławę.

Każda z wyzwanych jest proszona 
Wydział Ko- ■ o wyzwanie następnych nięciu oby. 
mdk. Kun-1 watelek i towarzyszek.

czyzn, ani dzieci, ani ciężarne rr. . 
kobiety. Opowiada o perfjd 1 
sztuczkach Niemców, tak te 
nie było wiadomym, czy tr.i 
szły na stracenie, czy do oW

Oskarżony A/eissinger o. 3<x3a.! 
że więzienie nie podlegało m rzecie 
sie gospodarczym, Fischer ż 
dzi, że z Pawiakiem go nit» 
czyło. Tylko raz był na inspe* 
więzieniu Mokotowski 
w Siedlcach.

Świadek F. Loth, lek 
dalszym ciągu sto^M 
ku, które doskonalsi 
pracując w szpitaj
Drugi świadek, ró^ 
Broniecki, opisuje sw 
przejściowym t. zw. 
ryszewskiej. świadek 
istotą działalności niemieckie 
misji lekarskich decydujących.^ wy 
jeździe na roboty do Niemiec byłe 
wypompowanie najzdjowszego ele­
mentu sposrod ludności polskici 
tym samym jej biologiczne w’-me­
czenie.

Oskarżony Fischer wvja> 
inspekcji w obozie przejście”, 
skał pozwolenie n» budów 
przy Dworcu Gdańskim' 
również dowieść, żc 1 
14 lat nie wysyłano d 
tym miejscu jednak 
czy, dowodząc, że wł; 
stały na stanowis 
dzieci w Ret

Po wyra 
nę na doi? 
przedłożoi 
na ws

isma, ze
ym uzy- 
uowego 
usiłuje 
'cnrrei
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i składają Wojewodzie lubelskiemu
Życzenia Noworoczne

, c 'i Ehzówce. powiatu lu 
_ _rtowsKiego po rozparcelowa 
1 u majątku pożóstała resztów 
• r którą vbjął Zw. Samopo- 
. >c 7 Chłopskiej- Stąd właśnie 
v Nowego Roku 11 ro-
I to ków rolnych przyjechało 
\ furmankach do Wojewody 
£ bełskiego ^.Yacława Rózgi,, 

złożyć jyemu i za jego po- 
; . dnirtw»Tn/ Rządowi Jedności 
Narodowęjj chłopskie najser- J _ • . *■ ■ — A 5 *7

'•k.^pier* delegacja wstąpi 
*<o prezesa wojewódzkiego 
ządu Zw Sam. Chłopskie) 
Dubla, żeby razem z nim 

ać się przed gmach Wo* 
■t ,/ó zkiej Rady Narodowej.

ilb, ni świątecznie chłopi 
t. ywiedli ze sobą konia, jak 
’ Jka pięknego. Kasztana orygi 
na Inie ozdobili. Jego bujną grzy 
v.;» i szyję upiększały złociste 1 
warkocze splecione ze słomy i 
i 1/arwnych taśm. Wzięli też ze ] 
sobą białe jak śnieg, kędzierza 
we jagniatko z zawiązaną na | 

I szyi czerwoną wstążką Każdy 
■ z chłopów miał w ręku bat trza 
; skaiący i tak całą gromadką 

poszli do ob. Wojewody. Po 
dr odze do chłopów z Elizówki 

, dołączyła się delegacja chło- 
p . a ze wsi Babin ze starosta 

j lub* lskim ob. Pytlem i wójtem 
. gn lny Bełżyce na czele. Dele- 
. gaci mieli na sobie długie suk- 
' meny chłopskie.
t itrzymali się przed gma-, 
R . n wojewódzkiego zarządu 
y. hwili do przybyłych ze wsi 
I gv.-,po«l- :zy wyszli wiceminister I 

" Inicfwa i Reform Rolnych ob. ’ 
ł criek. który świętą spędzali 

-blinie i wojewoda Wacław’I 
l ’ ga. Serdeczne życzenia no- 
wor jrme złożył robotnik ob. 
C 91 i chłop Pachuta, najstar 

z delegatów 76-letni gospo

TEMU SZCZĘŚCIE DOPISUJE. 
rTi i) CrfAZJT NIE MARNUJE.

T

czaiej/jze życzenia noworocz

z
U

ol tzją może być dla wielu nad 
J.’.. ca ą9-ta loteria klasowa, która 

jesie w/g nowego plonu gry prze- 
•fszyscktm 4 główne wygrane po 

- H. r. i.
W KAŻDEJ KLASIE

wy granych

pm
tŁ

1

•)

po
w
M
*>

JOO.OOO.—
IOO.COO.— 
20.000.-— 
10.000.—

$.000.—

wygranych na sumę

zł.
W

y*
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MILIONÓW ZŁOTYCH 
('rr-ciętnlo co 44-ty numer czeka wy. 
ara ,3 cn nakuntej ro.eco.— zł., a co

— conajmniej ę.ooc.~ zL 
e'Z żalem po los. bo ciągnienie już 
.0 \tycznia.

C.11 *cm: t/z — 400.— zf, 1/4 —. 
rco.— zł. 4ttl

e ‘WNiiimuniuimttwrwwinnii

O. k ad

darz z Elizówki. Przemówienie 
powitalne ob. Pachuty byłego 
pastucha dworskiego napraw­
dę było przepojone serdecznoś­
cią dla Rządu Jedności Naro­
dowej za troskę o chłopa pol­
skiego. Pachuta gospodaruje 
obecnie na 3 ha ziemi, które o-

■n

trzymał z Reformy Rolnej. 4 sy 
nów ob. Pachuta oddał do woj 
ska, z których jeden już wró­
cił do cywila, a trzech służy w 
dalszym ciągu.

Po złożeniu życzeń, chłopi 
jak na rozkaz „wystrzelili" tra 
dycyjnie na wiwat z batów,

po czym na prośbę chłopów 
wiceminister i wojewoda sfoto 
gratowali się razem z delega 
cją. Następnie delegacja udała 
się do świetlicy Wojewódzkie­
go Zw. Sam. Chłopskiej, gd2ie 
podejmowano ją świątecznym 
posiłkiem.

Pogrzeb 
i. 0. orof. Popławskiego

Pogrzeb ś. p. prof. Mieczycła 
wa Popławskiego, prof. zwy­
czajnego filologii klasycznej 
Katolickiego Uniwersytetu Lu­
belskiego odbędzie się w pią­
tek 3-go stycznia 1947 r. Msza 
9w. za duszę ś. p. Zmarłego pro 
fesora zostanie odprawiona w 
kościele uniwersyteckim o go­
dzinie 9-tej rano po czym bez­
pośrednio nastąpi wyprowa­
dzenie zwłok na cmentarz przy 
ulicy Lipowej.

W ęzienne grypsy zdradziły mordercę
Potworny zbrodniarz skazany na dożywotnie więzienie

Przed Sądem Apelacyjnym w Lu-1 Do zbrodni przygotował się Jan- 
biinic rozegrał się epilog ohydnej I dała systematycznie. Na kilka dni
zbrodni dokonanej na zimno i z ca­
łą premedytacją dla zdobycia ma­
jątku.

Tadeus” Jandih 'omieszkały w 
Kijach, gmina Klższów, miał zamoż­
nego i bezdzietnego wuja. Zapragnął 
zawładnąć jego ziemią ch«*el?żby 
przy pomocy zbrodt/

Postanowił wykorzystać w
którym wuj jego Adam Blicharski 
pozostawał sam, gdyż żona jego Emi­
lia. przebywała właśnie w więzieniu, 
pod zarzutem spędzenia płodu na 
skutek cz?go pacjentka zmarła.

i przed tym wykopał głęboki dół obok 
swego domu, przy kopcu z ziemnia. 
kami, przygotował także karabin z 
nabojami. W dniu 1 kwietnia 1946 
roku zwabił wieczorem, w podstęp, 
ny sposób, Blicharskiego do swego 
domu, opowiadając mu. że mają 
przyjechać urzędnicy z Milicji z któ­
rymi będzie mógł załatwić sprawę 
zwolnienia z aresztu swej żony.

Blicharski nie podejrzewając ni­
czego udał się do siostrzeńca, ta 
gdzieś około północy Jandab wy­
szedł z domu i przekonawszy się, żc

Dochodzeń e nrzeciw gubernatorowi 
Okręgu I ubeckiego Zórnerowi

Od roku 1940 — do kwietrw 1944 I dzenia w jego sprawie, 
roku sprawował urząd gubernatora 
okręgu hibeldriego Zomer. Przeby­
wa on obecnie w obozie w strefie 
amerykańskiej. Władze polskie czy­
nią kroki, by Zorner został wydany 
Polsce. W związku z tym Sąd Grodz­
ki w Lublinie przeprowadza docho.

Wzywa się mieszkańców Lublina, 
którzy przebywali w czasie okupacji 
na tym terenie i mają dane o dzia­
łalności Zorncra, względnie posiada­
ją dokumenty gazety lub inne pisma 
do zgłoszenia się do Sądu Grodzkie, 
go Lublin — Okopowa pokój nr. 19.

ied>ie po zdrowie i radość
Zadaniem szkoły w’ nowej Polsce 

jest nie tylko czuwać nad rozwojem 
umysłowym dziecko, ale i w nic 
mniejszej mierze troszczyć się o stan 
jego zdrowia.

Dzieci szkolne są pod stałą opieką 
lekarska. Podda je się je badaniom i 
prześwietlaniu. Chore dzieci kieruje 
się na leczenie, a anemiczne i źle 
wyglądające otrzymują tran i są dc 
żywione.

Na tym jednak nte kończy się 
troska o dziecko. Starania idą w kie­
runku stworzenia jak najkorzystniej­
szych warunków dla polepszenia 
zdrowotności dziecka.

W związku z tym Kuratorium 
Okręgu Szkolnego wysyła już w nai. 
bliższych dniach 17$ dzieci do nowo­
powstałego zakładu w Otwocku do 
tzw. miasteczka szwajcarskiego.

Dzieci zoetaK wybrane jpo kil­
koro z każdej szkoły i rekrutują się 
z n?jMednieJszvch warstw mieszkań. I , —, „
ców. Są to dzieci zdrowe, lecz ane- | .TOit*Xy ufundowane
miczne i_____________
borykając się z trudnościami nie mo- ^ry t 
gą dzieciom tym zapewnić tego, co 2wtaly ufundowane 
jest potrzebne do odpowiedniego tch „Piwowarczyk^ > Redakcję;
rozwoju. ’

nikogo nie ma w pobliżu obejścia 
i wywołał Blicharskiego. Ten wyszedł 
: na podwórko, a wtedy Jandała strze­

lił. trafiając Blicharskiego w gard- 
: lo. Blicharski u pa di na ziemię, Janda-
• ła przystawił mu lufę karabinu do 

samej głowy i oddał jeszcze jeden
* strzał, którym zgruchotał mu cza­

szkę.
Po dokonaniu morderstwa zdjął ze 

swej oHary kożuch a zwłoki zakopał 
w przygotowanym dole, który na­
stępnie dla zamaskowania przyłożył 
ziemią pomieszaną ze słomą. Kara­
bin zakopał w polu. Spód z kożucha 
Blicharskiego schował w komorze. 
zaś wierzch spalił.

DJa upozorowania zniknięcia wuja 
rozgłosił Jandała następnego dnia że 
4 mężczyźni wywieźli Blicharskiego 
samochodem. Mimo to został Jan 
dała aresztowany.

Z aresztu pisał grypsy do żonv, 
pouczając ją jak ma zeznawać i pole, 
caiąc przekupić świadków by po­
twierdzili zeznania jego. W końcu 
rozkaz?! jej przenieść zwłoki Bli­
charskiego w rnne miejsce

Kiedy wszelkie próby obrony za­
wiodły Jandała przyznał się do po­
pełnionej zbrodni, opisując dokład­
nie i drobiazgowo wszelkie jej szcze­
góły. Później jednak widocznie się 
rozmyślił i na rozprawie starał się 
sprytnie wyłgać, chwytając się coraz 
innych sposobów obrony.

M. in, zeznał, że do zbrodni namó­
wiła go ciotka, obiecując mu 3 mor­
gi poła za to. Twierdził też, że w 
chwil-’ przestępstwa ,,jego poczytal­
ność była ograniczona". Prezwód są­
dowy wykazał jednak pełną winę 
oskarżonego. Potworny zbrodniarz 
został skazany na dożywotnie wię­
zienie oraz utratę praw obywatel­
skich i honorowych na zawsze.

Na RTPD
Państwowa Centrala Handlowa wpła 

cifa l.Syo.—- zł. (dwa tysiące osiemset 
trzydzieści) na Robotnicze Towarzystwo 
Przyjaciół Dzieci, z tytułu częściowego 
inkasa znaczków RTPD.

Ob. Papicwska Wanda złożyła na 
R. T. P. D. zł. joo.— wpłacone na jej 
ręce przez ob. 1 Derkaczew Krystynę 
tytułem kary za wysoce niespóldziel. 
czc zachowanie się jej syna w biurze 
Wydziału Społeczno - Wychowawcze­
go L. S. S.

OB WI ESZC ZENIE
Państwowy Urząd Repatriacyjny Wo 

jewódzki Oddział w Lublinie podaje do 
wiadomości co następuje:

W myśl Instrukgi Zarządu Central, 
nego PUR w sprawach odszkodowaw. 
czych wniosek o wystawienie orzecze. 
ni a odszkodowawczego na mienie nie. 
ruchome pozostawione w LSRR, BSRR. 
lub USRR winien być złożony w Woja 
wódzkim Oddziale PUR, najbliższym 
miejsca zameldowania się repatrianta na 
zamieszkanie (osiedlenie) w terminie j 
miesięcznym — od dnia przybycia re 
patrianta do Polski, a w odniesieniu do 
zdemobilizowanych żołnierzy, uznanych 
za repatriantów — od dnia demobiłiza. 
cji: w odniesieniu zaś do repatriantów 
t»r-.ebywa;ących w chwili obecnej w 
Polsce — termin ten liczy się od dnia 
wejścia w życie powołanej na wstępu 
instrukcji I. j. i. XII. 1946 r.

Przywrócenie terminu zakreślonego 
w ustępie poprzedzającym może nastą­
pić li tylko po złożeniu przez zaintere 
snwaną osobę dowodów stwierdzają, 
cych ,że uchylenie terminu nastąpiło 
z r~"yczyn od jej iłWi niezależnych.

Za przyczynę niezależną od Woli za. 
interesowanej osoby poczytuje się cho. 
robę, pozbawienie wolności lub inną 
ważną okoliczność uniemożliwiającą zlo 
ienie wniosku w ternpnie a u sprawie, 
dłiwioną odpowiednimi dokumentami.

Dyrektor
Wojewódzkiego Oddziału 

(—) Mgr. KSENTAK6133

[ dziś idziemy
REPERTUAR KIN
APOLLO: 

„Nowe pokolenie** 
INO B Al TYK: 
„Elwira Madigan*'

,’O RIALTO:
Jtfa . Din" 

seansów o gode, 
»4-fł.

M-ci.

óMU ŻOŁNIERZA 
jpnie rię składa" 
Fjar teatru 
PEJSĘIEGO

■towa komedia muzyczna 
ona Peucłopa“

IfiĆIHUHIlill noworocaEneg° konkursu 
luJunUlllu premiowego „Sztandaru Ludu“

•ki Monopol Tytoniowy; kupon ubra­
niowy przez Miejski Wydział Aprowi. 
zacji i Handlu: chustka wełniana przez 
Państw. Centrale Handlową; pora buci­
ków damskich przez Państwową Fa­
brykę Obuwia im. Mariana Buczka; 
paczkę UNRRA przekazał Wojewódz­
ki Komitet Żydowski; 20 kg. cukru 
— cukrownia „Lublin"; 10 kg. mąki 
,.Młyn i Elewatoi"; ę butelek wina — 
Spółdzielnia Ogrodnicza; 20 butelek 
piwa — browar „Vetter"; 8 p?r skar. 
pet — f-ma „Konopka"; 10 kg. pier. 
ników — f-ma „Wrona"; 3 bonbonier- 
ki — f-ma „Wojciechowski"; ao tore. 
bek cukierków — f.ma „Bojarski*. 
Składamy im za to na tym miejscu naj 
serdeczniejsze podziękowanie.

Losowanie przeprowadzali sami u- 
czestnky konkursu. Odbyło «ię oitn w 
następujący sposób: Wszystkie koper, 
ty zaopatrzone bvfy w kolejne nume. 
ry. Ta sama ilość numerów wypisana 
była na małych złożonych karteczkach 
umieszczonych w pudle. Przedstawi, 
del Redakcji odczytywał nazwę nagro 
dy i jednocześnie dziecko jednego z 
uczestników konkursu ciągnęło nume­
rek. Z oznaczonej tym samym nume. 
rem koperty odczytywano nazwisko 
wybrańca losu.

Na „pierwszy ogień" poszła paczka 
UNRRA. Szczęśliwym jej zdobywcą 
został uczeń II klasy Gimnazium Me 
chanicmego, 13.letni .Czesław Wolski, 
zamieszkały w Lublinie przy uł. Weso. 
lej 17. Posiadaczem zegarka—ób. Swisz 
cz-wski, przcowmk Izby Skarbowej: 
łrżwy wygrał pracownik kolejowy ob. 
Muciek Jan z Czechowa: to kg. mąki 
ob. Wladvslaw Keliszek, pracownik 
Urzędu Wojewódzkiego; 20 butelek 
piwa — ob. Derecki Antoni, pracow­
nik cukrowni, kupon ubraniowy 12. 
letni syn pracownika młyna „Krausse** 
— Kasiak Adam. Sześcioletnia Luba

W Otwocku, gdzie dzieci będą 
przebywały 6 tygodni, żyć będą w 
najidealniejszych warunkach. Łagod. 
ny klimat, nowoczesne urządzenie, 
odpowiadające wszelkim wymogom 
higieny, oraz doskonale wyżywienie 
sprawiają, że dzieci, 00 radośnie spę­
dzonym okresie, wrócą do domu z 
nowym zaparetr. sił i zdrowia.

Wli
Obszerna sala „Oazy*’ z trudnością 

pomieściła przybyłych na losowanie 
nagród uczestników naszego ,Jionkur. 
su ńoworąpznego". A że konkurs ten 
wzbudził żywe zainteresowanie wśród 
czytelników, najlepiej świadczy liczba 
ponad tysiąca nadesłanych kopert z 
miasta i różnych stron województwa.

Po powitaniu zebranych przedstawi, 
ciel Redakcji odczytał listę nagród. Na.

J przez

1 instytucji. I tak naprzyklad: zegarek,
2 pary nart, 1 para łyżew i saneczki 

s przez „Społem",
r-mc „Piwowarczyk" i Redakcję; 1000 
sztuk papierosów ^Bałtyk" przez Pół.

\ niedokarmione? Rodzice ich 1 «ły'szereg lubelskich ‘firm

PODZIĘKOWANIE
Wszystkim tym, którzy oddali ostatnią przysługę 
wieczny spoczynek, mężowi i ojcu naszemu ś. p.

Wergelisowi Adamowi
w szczególności Dyrekcji, Radzie Z 'kładowej i chórowi 
Fabryki „Plon" tą drogą składamy seredeczne podzięko 
wania. RODZINA

na

TANIE! — DOBRE! — NIEZASTĄPIONE!

CO? farby akwarelowe 99!MBKf••

wyłączne przedstawicielstwo „SPOŁEM", Referat Papier, 
nlczy — LUBLIN. Spółdzielcza 4. Telefony 20-41 - 40-41.

Izralcwicz uczęszczająca do przedszko. 
la pilnie zbierała kupony wycinane ze 
„Sztandaru Ludu**, którego jej brat jest 
pilnym czytelnikiem i uparcie twier­
dziła, że musi wygrać paczkę słodyczy.
1 nie zawiodła się: wygrała dużą pacz. 
kę ze słodkimi wyrobami znanych lu. 
bełskich firm ..Wojciechowski" i „Bo. 
jarski".

Na jednomyślne życzenie zebranycn 
ąo kg. cukru, które miało stanowić 
jedną z większych nagród, podzielono 
na 4 porcie po ę kg. każda.. tooo szt. 
papierosów „Bałtyk", które miały sta. 
nowić pierwszą nagrodę również na o. 
gółne życzenie podzielono na 10 na. 
gród po zoo szt. papierosów.

Szczupłość miejsca nie pozwala nar* 
na tttzcrółowe podanie wszystkich na 
zwisk uczestników nagrodzonych.

Niewielki stosunkowo udział cry**t 
ników zamiejscowych sprawił, że tvłkc
2 nagrody wylosowali czytelnicy z po
za Lubłina. ' r

Nadeszło również kilka kuponów do 
pieto w dniu wczorajszym. Te rzecz 
rtS»ubęn’C m°§,y ’UŻ brane W

Poniżej podajemy wykaz, osób, ktć 
re me były obecne przy losowaniu, a 
wygrały szereg cennych nagród i ma.

,Ok^ R'd,Vii 0O

Narty: Rybczyńska Anna. uf. Skła. 
dewa 18. Sidor Henryk, Szopena 13.

Sanki: Staszewski Jan, Okopowa 6 
Buciki: Barszczewski Kazimierz, Ku. 

mckiego 47. ’
K~ **•”* Łu.

u"‘ **'

J2-\Papier?TU; Zdzisław faula.- 
łCka.17, Tco<kLipińska, Na
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Obwieszczenie

W dniu 5 stycznia 1947 r. w sali kina „Apollo" w Lu­
blinie przy ul. Peowiaków odbędzie się wiec przedwy­
borczy pracowników kolejowych okręgu lubelskiego.

Początek zebrania o godz. 10-ej. Dyrekcja zwraca się 
x prośbą do pracowników P.K P. o liczny udział w wiecu.

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państw, 
w Lublinie6143

. Izba Skarbowa przypomina, iż w mie 
siącu styczniu 1947 r. winny być wy­
kupione karty rejestracyjne dla przed, 
siębiorstw i zajęć na rok 1947.

Karty rejestracyjne są dowodem zgło 
szenia obowiązku podatkowego, który 
winien być zgłoszony corocznie (art. 6 
dekretu z dnia 21 grudnia 1945 r. o po. 
datku obrotowym, Dz. U. R, P. Nr. 3, 
poz. 23 z'r. 1946).

Kartę rejestracyjną nabywa się: 
0

Państwowa Centrala Handlowa
Hurtownia Papiernicza ’

Lublin, ul. Kowalska 5 —. Tel. 44-40 
poleca

worki jutowe
w cenie 137 zl. za 1 worek

an

ATRAMENTY nDRAK0RH
Leszczyńskiego w „SPOŁEM"

„SPOŁEM" Okręgowy Oddział Spożywczy — Referat Papierniczy w Lubli­
nie, ul. Spółdzielcza 4 podaje do wiadomości Oddziałów, Księgarń Spół. 
dzielczych, Spółdzielni i Kupców prywatnych, iż posiada na składzie wszy 
stkie wyroby FABRYKI ATRAMENTÓW ST. LESZCZYŃSKI Sp akcyi 
na w Warszawie. ' J
Kupcy Prywatni, posiadający karty rejestracyjne wydane przez Zarząd Miej. 
sk‘ w Lublinie, mają prawo nabywać każde ilości, atramentów, laków, pła. 
steliny, klei ltp. wyżej wymienionej fabryki po cenach ściśle wg cennika 
fabrycznego Nr. 8 bez żadnych doliczeń. Oddziałom, Księgarniom i Spół. 
dzielniom, udzielamy od wymienionego cennika Nr. 8 rabatu w wysokości 
od f - io°/s.
Nadmieniamy, iż atramenty LESZCZYŃSKIEGO wytrzymują przy trans. 
ęjrcie 3—4 godzinną podróż przy temperaturze do i$° poniżej zera, 

elefon Nr, 20-41 i ąo-ąt.
„SPOŁEM" 

OKRĘGOWY ODDZIAŁ SPOŻYWCZY 
REFERAT PAPIERNICZY 

W LUBLINIE
r

ii»9

Skupuję skór^ surowe 
cielęce, końskie oraz futerkowe 

we wszelkich gatunkach i rodzajach, płacąc 
ceny najwyższe według cennika Centrali 

Skupu Skór Surowych

Agentura Powałowa w Lublinie 
ul. Kowalska 4 - JAN IAKUBAS, te'. 15*73 

^Filia w Piaskath kolo lublina, ul. Lubelska 108

<

na każdy należący do przedsię­
biorstw oddzielny zakład handlowy, 
usługowy, przemysłowy, rzemieślni. 
czy, górniczy oraz na każdy oddziel 
ny skład,

2) na każde przedsiębiorstwo handlu 
obnośnego, rozwoźnego t jarmarcz­
nego, na każde przedsiębiorstwo wy 
rebu lasu oraz na każde przedsię­
biorstwo wykonywane -bez utrzymy 
wania oddzielnych zakładów,

3) na każde zajęcie zawodowe i wszel­
kie inne zatrudnienia o celach za- 
robkowych.

Obowiązek nabywania kart rejestra- 
evjnvrh nie dotyezy:
1) osób, wykonywinacych wyłącznie 

świadczenia, zwolnione od podatku 
obrotowego na podstawie art. 3 po. 
wołanego dekretu oraz

2) podatników, opłacających zryczałto. 
wany nodatek obrotowy (rozpora. 
Min. Skarbu z dnia 20 stycznia 1946 
r. Dz. U. R. P. Nr. f, poz. 49).

Karty rejestracyjne będą wydawane 
przez właściwe Urzędy Skarbowe i 
Urząd Rewizyjny w Lublinie, na pod­
stawie prawidłowo wypełnionych de- 
kłaracyj (w 3 egzemplarzach), które 
można otrzymać w tych Urzędach.

Komunikat
Komisii Kontro!**©!

Postanowieniem Wojewódzkiej Ko. 
misji Kontroli Partyjnej, za zachowa­
nie się niegodne członków partii, zo. 
stali wykluczeni z szeregów PPR: Sla. 
wek Józefa ze wsi Piotrków, pow. Lu 
blin, Stachyra Władysław ze wsi Piotr 
kówek, gm. Piotrków, pow. Lublin, 
Wojcieszkiewicz Ignacy z Lubartowa, 
Bżowska Wanda była pracownica LSS 
w Lublinie.

Redakcja „Sztandaru ludu** 
poszukuje 

pracownika redakcyjnego 
ze znajomością języków 
angielskiego, rosyjskiego 

i ewentualnie innych
ZflosrenU pnyjmole Srkretorlsf Re, 
rfakrjl tnfcthy sadz, li ta a 1? ta.

Ceny kart rejestracyjnych są określo 
ne w art. 10 cytowanego wyżej dekre. 
tu o podatku obrotowym. Wysokość 
ich jest podana do wiadomości zaintere. 
sowanych w ogłoszeniach, wywieszo. 
nych w Urzędach Skarbowych i Urzę­
dzie Rewizyjnym.

Niezastosowanie, się do obowiązku 
nabycia karty rejestracyjnej pociągnie 
za sobą wymierzenie grzywny z art. 185 
Ordynacji Podatkowej do ę.ooo zło. 
tych, a ponadto może być również za­
rządzone zamknięcie przedsiębiorstwa.

IZBA SKARBOWA 
<075 PAP

OGŁOSZENIE
Stanowisko Kierownika Bursy do ob 

jęcia od zaraz. Podania z życiorysem 
wyszczególnieniem kwalifikacji, zaświad 
czeniami pracy oraz referencjami skra­
dać do dnia 7. I, 1947 r. w Sekretariacie 
Szkoły Budownictwa Aleje Długosza 
Nr. 2.
6113 x DYREKTOR

Dyrekcja 
A. i J. Ve 
Lublina 
1947 r. zostanie UrM 
miesięczny Kur« poczt, 
nikacyiny. —
. Na kurs będą przyjmowani 

ci z mała maturą lub innvn., 
rzędnymi świadectwami w’ wt, 
<8 34 lat. Ab$n|wencł tych 
hędą przyjmowani do pracy w państw 
wvm pr2edsiębłorstw;e „Polska Porats 
Telegraf 1 Tel^W w charakterze pr*. 
cowmków nalyefc f zwolnili od skł J 
dama egzaminu hodstawow/feo Opłat 
za naukę wynosi 2f0 miesięczni 
Ni zamożni mogą korzystać ze stvp-< 
diów. Podania * przede na ku 
w7i ;Tkr ekr7’iiat Licw« Handlu 
węzo, Lubłm, ul. Bernardyńska 24. Di 
podań należy załączać: *

1) szczegółowy tyAlóryw
2) metrykę urodzenii^

4) odpis świadectwa szkolnej

' «T08 PAP

DROBNE OGŁOSZENIA

NAUKA PRACA
S STYCZNIA 1947 r. rozpoczynają się 
nowoczesne kursy kroiu i szycia. Pro­
wadzi instruktorka pod kierownT twem 
mistrzyni Bilik Jadwigi, Przecht-Jiia i 
m. 3. 6128
KURSY Buchaltervine Związku Księ­
gowych dla początkujących i zaawanso 
wanych. Zapisy, ul. Narutowicza 33, 
godz. 17.30 — 19.30. 6141

POSZUKIWANI <ta pra„ biura,e. 
pr.«mk, .pdtdrietc. fcl.
challer i mraynlnU Cferty t ,,c;c 
ryjen, n, .drH: Ubita, ,krytU 
--------4  _____________ 6 J: <
FRYZJERKA potrzebna od Zaraz 2e 
»ema z podaniem Warunków kierowa 
Grzeszczuk Edward, Krasnystaw, ui I 
Głowna 10, mieszkame zagwarantował

' 612 ’
PORADY LEKARSKIE

WENERYCZNE, skórne, płciowe. — 
Dr Feldman 9—2. Lubartowska J9/6 
________________ ____ ________6072
DR. RAK LEON choroby weneryczne 
i skórne — Wyszyńskiego 12/23 Par- 
ter. 61 ar

KUPNO — SPRZEDAŻ
KUPIĘ maszynę do pisania . , <r.
table". Zgłoszenia do
..Sztandaru I.udu“ pod „MaszynjH^Hl

SWETRY męskie, wełniane z rękawa, 
mi, materiał wełniany — sprzedam. 
Graniczna 6 m. j. <136

RÓŻNE

STEMPLE kauczukowe. Na prowincję 
wvsvłamy za zaliczeniem. „El Cha. 
Film“, Warszawa, Jerozolimskie 27. 
.______ '' ______________ 44<?
PRZEPOWIADAM przyszłość z kart, 
z ręki, z fotografii. Graniczna 6, m. ę.

6136

ZGUBY
DNU 28 grudnia zgi0,| wiffc, plec^J 
obroża na szyi wabi MBovM. OdprJ 
wadzie za wysoką nagrodą Piłsudskiej 
12/4, tel. 24.82 i 43.78
UNIEWAŻNIAM_ zgUbk^kanę’ To 
poznawczą i papiery wojskowe wydar/j 
przez RKU Lublin, oraz świadectw® 
ukończenia oficerskiej szkoły w Lub£fl 

„na!*,isko ,Sttchira Jerzy, 
Lublin Radzikowska ue

UNIEWAŻNIAM zagubioną kartę re J 
jestracyjną wydaną przez RKU Lub.’ 
hn Powiat oraz Kennkartę wydari# 
przez Starostwo Puławy na nazwisko 
Trębas Józef, rocznik 1924. 6,31
UNIEWAŻNIAM 7gubioną ksisfeczkt. wozu Nr. C 32VO wydaną’prz^U^ 
Drogowy w Lublinie na nazwisko Gor 
nicki Stanisław.

UNIEWAŻNIAM Wąterake
Uhezpieczalni Spol9aiU|.. Lcblrtóe 

nazwisko Chmielewski Stanów

Stcł*GABRYCH Edward zamieszkały 
braeszyn, unieważnia zagubiona 
rejestracyjną wydaną przez RJŁ 
mość.

i
I 
i
i a
l

1

I

I

JACK LONDON 92)

Wilk Morski
Naprzykład, teraz, będąc zupełnie zdrów na cie­

le i umyśle, nie zaprzeczy, że niedalej jak wczoraj 
groził mi targnięciem się na moje życie.

Dusiłem się, oczyma musiałem ciskać pioruny.
— Niech pani tylko spojrzy na niego teraz.

Nie 
jest on przyzwyczajony do damskiego towarzystwa. 
Co do mnie, to bez broni nie ważę *się już wyjść na 
pokład w jego obecności.

Z wyrazem głębokiego smutku trząsł głową, 
mrucząc pod nosem.

— O żle, źle bardzo, — a harpunnicy pokładali 
się, zanosili w porywach dzikiego rechotu.

Ryki tych odyńców, grzmiąc, dudniąc w ciasno­
cie kabiny, wytwarzały cudaczny nastrój. Cała in­
scenizacja również była dzika, i wtedy po raz pierw­
szy patrząc się’ na tą zabłąkaną kobietę i pojmując 
całą niedorzeczność jej obecności w takim otoczeniu, 
uświadomiłem sobie jak dalece ja sam stałem się 
już cząstką tego świata. Znałem tych ludzi,i ich spo­
sób myślenia, jako jeden spośród nich. Czyż nie 
uprawiałem rzemiosła bic:a fok, nie byłem na ło­
wieckim wikcie i nie miałem harpunniczych, mary­
narskich myśli? W tym wszystkim, co miałem przed 
oczyma nic mnie już nie raziło, ani nędzny przyo 
dziewek, ani ordynarne twarze, ani dziki śmiech, ani 
to skakanie ścian kabiny i kołysanie lamp okręto­
wych.

3,

( W obecności pani z trudem panuje nad sobą.
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Smarując masłem chleb, mimowoU spojrzałem 
na moje ręce. Kostki odarte z naskórka i wokół zao­
gnione, palce napuchnięte, obrzękłe, a paznokcie 
obłożone grubą żałobą — oto co zobaczyłem. Zaraz 
też poczułem, że twarz i szyję okala mi bujny zarost 
o wyglądzie i gęstwinie materaca, a również, że rę­
kaw mam rozdarty i u mojej granatowej bluzy u sa­
mej góry brak jednego guz‘ka. Wspomniany przez 
Wilka Larsena puginał naprawdę wisiał mi u pasa. 
Nic w tym nie widziałem ani niezwvkłego, ani też 
godnego uwagi dotąd, to jest do chwili, w której 
zdałem sob:e sprawę jak dalece mo^a powierzchow­
ność musiała ją razić i jakie mogła z niej wyciągnąć 
wnioski.

A jednak wyczuła szyderstwo w insynuacjach 
Wilka Larsena i znów padło na mnie ciepłe, pełne 
sympatii spojrzenie. Niemniej jednak w jej czar­
nych oczach odbił się chaos, zamęt, skłócenie myśli. 
Bo jeżeli miało, to być szyderstwo, czyż sytuacje nie 
stawała się przez to jeszcze bairdziej niezrozumiałą 
i zawikłaną.

— A może jAki statek przyjąłby mnie po drodze 
na swój pokład — rzuciła.

— Jeżeli spotkamy jakie statki, to chyba tylko 
inne łowieckie skunery — brzmiała odpowiedź Wil­
ka Larsena.

— Ależ ja nie mam ani sukien, ani przedmiotów 
pierwszej potrzeby. Widzę, że pan nie liczy się wcale 
z tvm. że nie jestem mężczyzną, ani też przyzwycza­
jona dr koczowniczego życia, jakie pan i pańscy to­
warzysze prowadzą.

— Im prędzej się pani przyzwyczai, tym lepiej.

— Dostarczę pani materiału, igieł i nici _
Zrobić sobie, Jedną, dwie suknie, nie będzie 
dla pani zbyt ciężką robotą.

Z grymasu jej ust wywnioskowałem, źe 
pojęcia o krawieczyżnie. Biło w oczy, że była zanieno-1 
kojoma i starała się z tym ukryć.

— Już mam, pani należy do ludzi tego uokrnbł 
co pan Van Weyden, którzy lubią by mni za nich 
pracowali. Niech i tak bedzie i w takim raz^e robie­
nie kilku rzeczy dla siebie same! nie zaszkodzi Dani t 
na zdrowiu. A więc czym pani drabia na życie?

Spojrzała nań z metajonym zdumieniem.
— Nie mam zamiaru urażania pani nnw- 

wierzyć. Ludzfe jedzą, więc muszą sobie 
zdobywać środki utrzymania. Ci oto ludzie zarabb^M 
na życie biciem fok: ja prowadzeniem statku 
Weyden, przynajmniej obecnie, zarabia, na 
pomaganiem mi w tym interesie. ’ J ' <*•

Wzruszyła ramionami.
Czy pani utrzymuje się sama, czv Mf 

ny panią utrzymuje? y Kto
— Mam poważne obawy, ze nrzer 

ktoś innv dostarczał środków na moje ***■
odpowiedziała żartobliwie, starajac się 
tonu tych mistyfikacji, choć w glęb! )e? "jM
rę czvmonvch obserwacji coraz wyraźniej 1 
się przerażenie. ‘

— No i przypuszczam że nie pani «««! 1
inny ściele dla pani łóżko 1,8111 ■? 1

— Zdarzało się. że słałam, Je

n,lł”H’iRinnmi!UHwwłi

Wj dawca Komitet Wojewódzki PPR, Komitet ReHAcyjnr. Redakcja i Administracja lublin, ul. Krakowskie Przedm. 62. Telefony j R ed akcia7oXZ""RedTktrw^TT*^** 
A —11143 Vtaiaurtr«et» 1 . 6_ Rk*pedyci* U-»a. Komo czekowe «r. 11-444• Odbito czcionkami Pierwsze} Drukarni Państwowej w 1 ^Hnii Tjuujj.


